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telegram: 

wiedeń 18. września. [zba posłów 
tady państwa przyjęła wniosek zamknięcia 
jenerulnej rożprasy pad reformą podat- 
kowa: Będą więc mówić tylko jene- 
ralni mówcy zą wnioskami mniejszości, i je- 
neralny sprawozdawca. 

Zdaje się, że Izba posłów uchwali jnzystą- 
pienie du rozpraw szczegółowych nad reformą po: 
datkową, że jednak przy tych szczegółowych roz- 
prawach takie mnóstwo zwali się poprawek, i to 
tak sprzecznych, że lepiej było calą sprawę już 
teraz odroczyć, Minister skarbu oświadczył wpra- 
wdzie w Izbie, że gabinet uie wiąże swego bytu 
4 losem tej reformy, — jest to jednak fortel, na 
którym nikt nie mógł się nie poznać. 

Bardzo ważne były rozprawy komisji ugodo- 
wej przedlitawskiej Izby posłów nad sprawą ban- 
kową z d. 17. bm. Szło mianowicie o skład Ra- 
dy jeneralnej przyszłego banku i o wieeguberna- 
torów. Co do pierwszego najciekawszem jest, Że 
podkomitet bankowy dodał do 3. 23. projektu 
rządowego dodatek. stanowiący, Że członkami 
Rady jlnej uie mogą być ludzie, którzy należą 
do administracji jakiego innego zakładu trudnią- 
cego się sprawami bankowemi albo hypoteczno- 
kredytowemi. Przeciw temu dodatkowi powstał 
arcykapłan szwindlu a wróg nasz zajadły, p. 
Giskra; atoli minister skarbu zgodził się na ten 
dodatek, i komisja go przyjęła (Podobny doda- 
tek przyjęła komisja bankowa węgierskiej Izby 
posłów ) 

Zaciętszą była sprawa z prawem  ustana- 
wiania wicegubernatorów banku. Już donieśliśmy, 
że komisja węg. Izby posłów wymazala płacę 
wicegubernatorów, aby ułatwić przedlitawskiej 
Izbie przyjęcie mianowania wicegubernatorów 
przez koronę, tj przez oba rządy. W podkomite- 
cie 10 głosów oświadczyło się za wyborem ich 
przez akcjonarjuszów, 4 zaś za mianowaniem. 
W komisji najpierw powstał dr. Herbst za pro- 
jektew rządowym, tj. za mianowaniem, gdyż dla fi- 
nansowej niezawisłości banku jest obojętnem, czy 
wicegubernatorowie będą wybierani czyli miano- 
wani; pod wzglę lem ekonomicznym zaś bauk musi 
być zawisłym, i należałoby nawet ustanowić 
większą zawisłość, niż projekt rządowy wnosi; 
zresztą niepodobna dopuszczać, aby o ten punkt 
cała spruwa bankowa się rozbiła. 

Wywiązała się żywa dyskusja, wśród której 
p. Beer postawił wniosek pośredniczący, aby wi- 
cegubernatorów Rada jeneralna wybierała. P. 
Grocholski oświadczył: „Pomijam Węgry zu- 
pełnie, i tylke pytam, co dla nas jest korzyst- 
niejsze, i czy bank ma być całkiem niczawisłym. 
Prowincje nie są bardzo obowiązane bankowi, 
gdyż jest raczej zakładem centralizu qcym niż 
centralnym. Dodaję. że osobiście a nie w imie- 
niu mego stronnictwa głosuję za mianowaniem 
wicegtubernatorów.* 

Minister skarbu powstał w obronie miano- 
wania, Przy głosowaniu oświadczyła się większość 
jednego głosu — 16 przeciw 17, za wnioskiem 
podkomitetu, t. j za wyborem. Za wnioskiem 
podkomitetu głosowali pp. Coroniui, Demel, Gi- 
skra, Gomperz, Hohenwart, Kopp, Lienbacher, 


Listy do przyjaciela 
© wystawie Iwowskiej. 
przez 


Agatona Gillera. 


IX. 


We Lwowie, Czwartek 


dnia 


Magg, Menger, Neuwirt, Plener, Prażak, Schaup, 


|Schrauk, Skene, Sturm, Walterskirchen. Przeciw dlatego odwidza Bismarka, bo 
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Rraędplaieę i ogłoszunia pruyjanie . 
We LWOWIE bioro udiułnuastrzij: „Gazety 
Narodowej* Płac Halicki w pałucu W. 
Vlanieekich. Ogłoszenie w FaRYŻU przy; 
muje wyłączuie dla „Gazety Natt ajevci: pu. 
Adama, Correfour ds la Crvia, Runge 2. prowa 
ratę zaś p. pułkowiik Raczkowski, Fuutow Jwi 
sonniere 38. W WIEDNIO pp. Hakaczrtolu st Fogi r 
mr. 10 Wallfsohpaaus, A. Oppelik Stadt, Srutanta te 
2. Rotter et Cm. 1. Kiumergasze 13 i U. 1. Dwi 
Cm. 1. Maxiiilianstruisu B. W FRANEFUZĆ r 
Menom w Hamburgu pp. Hnuaonetuiz st Viii 

OGŁOSZENIA prajnują się 2a Upłatę £ i 
od miejscu objętości jeduegu wivrsze drodzy. = 
kiem. Listy rekłamueyjne niocpięczęta0w 
nlegają fraukowanin.  Mannskrypia dres 


ró 


zwracają niy, loca bywają mwzuzoke, 


Półurzędowcy zapewniają atoli, Że Andrassy i wet wewnątrz kraju komunikacja listowa zosta- 


tak 


nakazują łu utrudnioną. Listy z Warszawy lub z Lublina 


wuioskowi podkomitetu głosowali pp. Beer, Beess, względy kurtoazji dyplomatycznej. Co jednak jest | wysyłane do którego z miast lub miasteczek, 
| , brestel, Deschmanu, Eichhofł, Fluck, Grocholski, nieprawdą. Musimy tu dodać korespondeację Pe- | bliżej granicy położonych, bywaja otwierane, al- 
Z Rady państwa otrzymaliśmy następDJĄCY | Herbst, Juzyczyński. Koranda, Kowalski, Schar- ster Lloyda z Wiednia d. 15. bwu.: 


schmid, Kd. Suess, Spens, Teuschl, Tinti, Woli- 
rum. 

Oświadczenie p Grocholskiego daje do my- 
ślenia, że kolo polskie albo ze względu opozycji 
przeciw rządowi oświadczyło się przeciw miano- 
waniu, za któtem tylko p. Grocholski był 6so- 
biście i tak też głosował, zamiast się uchylić w 
imię solidtwności koła; albo teź sprawa ta wea- 
le nie byla rozstrzyganą w kole. 


W piatek lub sobotę uda się do Wieduia 
cesarz, ludzież pp. Misza i Szell, dla narad nad 
budżetew wspólsym Po Lej naradzie potrwa jesz- 
czę ze sześć tygodni szczegółowe opracowanie 
budżetu wojskowego, lak. że delegacje wspólne 
zaledwo z końcem listopada lub początkiem gru- 
dnia zebrać się będą mogły. 

Klub liberalny węg. leby posłów uchwalił 
w razie wniesienia projektu Ustawy gurzelanej, 
wnieść, aby pojedylicze projekta ugodowe dopie- 
ru wtedy były traktowane w Izbie, gdy wszyst 
sie projekta na stół Izby złożona zostaną. l 

W sprawie traktatu handlowo cłowego mig- 
dzy Austro-Węgrumi a Niemcami dowiaduje się 
Frmdblit, że Niemcy zaczynają bardzo mięknąć, 
żę delegaci niemieccy otrzymali rozkaz ustępy- 
wać ile możności, mianowicie w sprawie apretu- 
rowej, aby nie zwiekano zupełnego załatwienia. 
Niemcy obawiają się, aby ruch przemysłowców. 
austrjackich przeciw ustępstwom dla Niemiec, 
żywo uwydatniony na wiecach w Libercu (Rei- 
chenbergu), Pradze i Wiedniu, nie przybrał je- 
szcze większych rozmiarów. 


Z Pesztu d, 17, bm donoszą: „Wiadomości 
o wielkich zwycięstwach tureckich wywołały po- 
wszechną radość w stolicy Węgier. Popołudniu 
uchwaliło koło znakomitych mieszczaa wezwać 
ludność plakatami do illuwinacji. Nowy Peszt 
illaminuje już dzisiej, * 

Podnosimy, że właśnie dnia tego cesarz był 
w Peszcie, odbywając manewry w okolicy. W 
Czegledzie mieszkańcy illuminowali dwa razy — 
na przybycie i na odjazd cesarza; ale zarazem 
wyprawili owację attaszowi tureckiemu. Ægyer- 
tetes donosi, że deputowany Molnar złożył wizytę 
attaszowi, który go prosił, aby nie wyprawiano 
demonstracji; mimo to jeduak byłoby przyszło 
ido owacji pochodniowej lub przynajmniej sere- 
nady, ale nadżupan hr. Szapary surowo zakazał 
i poczynił energiczne środki przeciw demonstra 
icjom. Naplo donosi, że jednak ludność w piątek 
wieczór zebrała się pod oknami attasza; ode- 
grano marsz Rakoczego, odśpiewano jedną pieśń 
turecką, i attasz był zmuszony pokazać się i 
podziękować. Nazajutrz ulice zamknęło wojsko. 
| Gdy Peszt gotował się do illuminacji, An- 
drassy przybył koleją, i pomówiwszy z Tiszą, z 
jednego dworca po cichu przejechał na drugi, u- 
„dając się do Wiednia i Salcburga. 
Wiedeń d. 18. września. (Pe.) Jutro 
zjeżdża się książę Bismark z hr. Andras- 
sym w Salcburgu. Podług wiadomości z kół 
dyplomatycznych przedmiotem  konfurencj: 
ma być medjacja. 
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| pod piramidami pomysłu i pędzla tejże samej p. 
| Heleny Cywińskiej, która oprócz tego wystawiła 
wielki pulares z herbem przez siebie wymalo 
wanym. "Tuż obok postawiono dzieło rzeźby ralo- 


dej, utalentowanej pracowniczki Natalji br. Po-' 


tockiej. Jest to głowa św. Jauu na talerzu, z 
gipsu odlana, pełna wyrazu i piękna, Niewątpi- 
my, iż przy pracy Natalja hr. Potocka wykształ- 
ci się na niepospolitą artystkę > Wyżej ponad 
dziełem rzeźby 1o0zwieszono wspaniały szlak 2 
jedwabnej 


|wyszczerzali zęby, przymilając się obludnie. Na- 


„Polegając dotychczas ua innych swoich źró 


bowiem Mostale tropią za tajną organizacją pu- 
eztową, przy pomocy której wiadomości z Polski 


dłach berlińskich i wiedeńskich, nie chcieliście | dostają się za granicę. Dotąd niestety nie na- 


umieścić moich kilkakrotnych wskazówek, że w 
niedalekim czasie zanosi się na madjację. Mogę 
wau teraz na pewnej podstawie donieść, co 
ostatnich dni rzekł Bismark: „Bedziemy mieli 
pokój moskiewsko tureeki jeszcze przed zimą, 
albo też zaraz po zimie wojnę powszechną. * To 
"wcale nie wróży, „by Bismark uchwalił zupełnie 
trzymać się na nbocza i na wszystko pozwalać.“ 
ktedakcja Peste Lloydu dodaje taką uwazę: 
„Zapewne że nie; ale na Szczęście Pan Bog 
jeszcze łaskaw ua tyle, że sam Się opiekuje xurą, 
'uawet polityczną, i nie zdaje tego zadania na 
humor lub samowtadezą wolę p Bismarka.“ 

Berlińska Germania, organ katolików nie- 
mieekich zażądała odbudowania katolickiej wojen- 
| vej Polsxi, przyczem zapewniła, że rząd niemie- 
cki nosi się Z zamiarem zajęcia lewego brzegu 
Wisły. Otóż przeciw odbudowaniu Polski — rzecz 
niesłychauna --— nie protestnją dzienniki bezliń- 
skie, tylko przeciw nowym zaborom ziemi pòl- 
skiej. Bismarkowska Nordd. Alig. Ztg. na wszy- 
stko przysięga, że nabycic lewego brzegu Wisły 
na rzecz Niemiec nigdy nie było przedmiotem 
jakichkolwiek rozmów, gdyż Niemcy dosyć do- 
świadczyły na anektowanych już Żywiołach pol- 
skich. aby jeszcze puomunożenia ich pragnąć mia- 
ły. Najbardziej zaś rozpowszechniony organ ber- 
liński Vossiscke Ztg. tak pisze: 

„Pomyłkę Germanii należy tem tłumaczyć, 
że zdaniem jej, rząd niemiecki w obecnej wojnie 
już wielkie przysługi wyrządził Moskwie, zmu- 
siwszy grożbami rząd austrjacki, że coraz więcej 
rezygnował z warowania interesów Austrji. Jak- 
kolwiekbądź jednak, rękami i nogami opieramy 
się przeciw pogłosce, że wojska niemieckie mają 
dla pomocy carowi ubsadzić Polskę. Raz już w 
długim żywocie swoim dał się Bismark nakłonić 
ło podobnego kroku, gdy w r. 1863 zawarł konwen- 
cję z Moskwą, obowiązującą Prusy do pomagania jej 
w tłumieniu powstania. Ale tę politykę potępiono 
tak u nas jak za granicą, tak w parlamencie 
angielskim jak i naszym. Nasz parlament przy- 
jął 246 głosami przeciw 5% popierauą przez 
Simsona, Twestena i Sybla rezolucję. oświad- 
czającą: „Interes Prus wymaga, aby rząd żadnej 
ze stron wojujących nie wspomagał i nie fawo- 
ryzował.* A wówczas przecie inaczej stały rze- 
czy; owi 51 posłów mogli z niejakiem prawem 
podnosić, że obowiązkiem Bismarka jest zapo- 
biedz możliwemu wypadkowi rozszerzenia się 
ruchu w granice pruskie. Dzisiaj zaś... ale nie 
chcemy dalej kreślić tego obrazu, wszak na każ- 
dy sposób musi to być obraz fantazmatu.* 


24 MS TE a 
snddencje „iraz Nan” 


Koresp 


Lublin 10. września 1877. 


(K.) Z powodów, niezależnych odemnie by- 
najmniej, nastąpiła przerwa w pisaniu, ale prze- 
słanie korespondencji stawa się coraz trudniej- 
szem. Znajdujemy się pod opieką stróżów, pra- 
| znących teraz u siebie ciszy grobów. Niedawno 


działy, położony przy ulicy Nowy Swiat we Lwo- 
wie, zawdzięcza swój początek funduszowi Ale- 
ksandrowej z Zamojskich ks. Sapieżyny, matki 
ks. Leona. Inna również zacna matrona polska, 
przyczyniła się także do wzrostu tego użytecz- 
uego zakładu, poświęciła mu się zupełnie i w 


nim umarła. Była to pani Zaleska wdowa po na-, 


miestuiku czyli gubernatorze Galicji, Zaleskim, 
znanym w literaturze naszej pod nazwą Wacła- 
wa z Oleska zbieraczu pieśni ludowych a ojcu 


materji złotem haftowany przez p. | Antoniego Zaleskiego przedwcześnie zmarłego po- | 


trafili na żadne ślady. 

Jednym z nowych zwrotów w umyśle Mo- 
skali, czy tu zamieszkałych, czy” piszących do 
znajomych z teatru wojny, jest wszelki brak -= 
nie mówię jaż, carochwalby, ale nawet wzmia- 
nek u carze. Bożek szyzmatyckiego pospólstwa 
stracił widoczuie na znaczeniu w ciągu tej kam- 
panii wraz z "da progeniturą; jedynie nad ca- 
rową ubolewają, że skutkiem ciągłego podpisy- 
wania cara, miała się nabawić -suchot. Czyno 
wnicy rachuakowi, bawiący niegdg$ś w Petersbiu- 
gu ZA Życia Mikołaja, przypominają sobie o tyle 
jeszcze z lat młodszych Aleksandra II., o ile im 
do tego powodem chętka wystawienie go w złem 
świetle pwoli skandalów publicznych. 

Nabożeństwa dzisiejsze tak w cerkwi Pod- 
niesienia Krzyża (nowa cerkiew), jakoteż w ka- 
tedrze pojezuickiej, nie udały się należycie. — 
W katedrze dla braku kompletu uczniów śpie- 
wających zwykle „cara chrań*, hymn ten został, 
jakby to powiedzieć?.. wypiszezony i za- 
głuszony organami, a w cerkwi tylko nabożni 
„ze strachu“ się zgromadzili. Przedstawiciele 
sfery inteligencji i majątku odsunęli się od ko- 
medji galowej, manifestując się bądźto jako prze- 
ciwnicy polityki carskiej, bądźto chcąc się uchro- 
nić od dawania składki na rannych, o Które co 
niedziela ich nagabują. W Lublinie już od roku 
i sześciu miesięcy istnieje ta plaga mieszkańców, 
zwana „Komitetem opieki nad rannymi i chory- 
mi wojownikami*. Utworzony ten komitet został 
jeszcze dnia 21. marca przeszłego roku dobro 
wolnie w skutek nakazu gubernatora, któremu 
żona, jak to złośliwy referent komitetu, Mikołaj 
Siengalewicz we cztery oczy powiada — sypiać 
nie dawała dopóty, dopóki nie została wybraną 
na prezydującą. Przymusowo wciągnięto do tego 
grona, dla oszukania ludności, niektóre zacne 
polskie nazwiska. W początku założenia, stowa- 
rzyszenie to składało się z 20 członków, lecz z 
biegiem czasu i potrzeb przyrostem, rozkrzewiło 
się ono na cały legion członków, wcale nie ho- 
norowych. Kilku teraz woźnych powiatowych, 
którzy mniej kradli, osadzono na zamku t. j. w 
kryminale. Są to kozły ofiarne, które  zgła 
dzą grzechy naczelników. 

Dzisiaj czeka nas iluminacja, ale z ilumina- 
cjami radzimy, a właściwie zaczynamy sobie ra- 
dzić w Lublinie na wzór Warszawy. Niektórzy 
właściciele kamienic stawiają iampy przed do 
mami w odciekach. Powoli się ta wygoda ogól- 
nie przyjmie. Kosztuje ona tylko pierwszą razą 
więcej, aniżeli oświetlenie wszystkich okien, al- 
bowiem policmajster Surkow na razie głębokie 
skrupuły czuje, czy za dziesięć bumażków mo 
Żna tolerować zwyczaje warszawskie, zwłaszcza 
że i asfaltowe chodniki lubelskie bierze na roz 
wagę. Wobec pojedyńczych interesantów i 15 
całkowych (rubli) nikną podobne wątpliwości. 
Ci właściciele domów, którzy w ciągu 9-letniego 
jego policmajstrowania uzyskali przywilej do 
stawiania lamp w odciekach, mają teraz tę 
przyjemność, iż słyszeć mogą głośne dowcipy pod- 
pilych Moskali, iż carska część goreje w ryn- 
sztokach. 


dwika Kahane z Sanoka, nadesłała hafty; pani 


zdolną prowadzić wojnę. 
umo 1; o || 


Nieoceniona to osoba ten połicmajster. W kąt 
poprzednik jego Tretiak -— tamten Lach bojący 
się, i nie przedsiębiorczy. Surków od połowy maja 
b. r dostareza administratorom i właścicielom 
domów roztworu koperwasu żela”a do desinfeic- 
cji rynsztoków etc. , 

Czyżby carska cześć uległa już tak rozkła- 
dowi, że po niej odcieki trzeba odwoniać? — 
Surków przeznacza nawet ilość koperwasu po- 
trzebnego na to, i w plakatach narożnyen grozi 
$. 29 ustawy nieposłusznym, a nawet kilki wła- 
ścicieli pociągnął do kary, którzy jak się poka- 
zało, zamiast do niego się udawać po specjały, 
takowe kupowali u niekompetentnego, mianowi- 
cie u magistra farmacji Sznirsteina. Podobne 
niezrozumienie rozporządzeń władzy, czyż nie 
jest karygodnym występkiem ? i 

Po tych szezegółkach nudzących i rozprasza - 
jących myśl, pozwólłcież mi na cześć imieniu car- 
skich wypowiedzieć w ogólności zdanie o Mos- 
kwie na czasie będące. d 

Charakter władzy pastwiącej się nad nami 
z przyzwoleniem sojuszników godnych siebie, 
charakter tej władzy najezdniczej, na przedsta- 
wicielach której tyle jaż krwi naszej cięży, zda- 
je się w sprzeczce być samo ze sobą. Moskwa 
to się przymila, to się sroży, to się modli, to 
zdziera. Lecz mówię: „zdaje się*, bo przy wni- 
knięciu w głąb rzeczy, zasady najazdu od wie- 
ków nie zmienione. Jest to ten sam nieodmien- 
ny, piętnowany mongolski niewolnik, chciwy cu- 


dzego i stawiający sobie pomniki z czaszek 
trupich. 
Słysząc tu Moskali czytających listy od 


znajomych, zagnanych uad Dunaj, słysząc owe 
opisy z przechwałkami bezwstydnemi, przepla- 
tane tuż pobożnem „hospody pomiłuj", owe opo- 
wiadane z cynizmem gwałty i morderstwa, po 
których bohaterowie nie umywszy i rąk (ze 
krwi), zasiadają kuszat' (jeść) -- istotnie przy- 
znać trzeba, że pochody Hunnów w IV, Arabów 
w VIII i IX, i Mongołów w XII wieku mogą 
tylko pod względem dążności zaborczej być po- 
równane 4 pochodami gierojów moskiewskich 
XIX wieku; ale w wyzuciu się swojem ze wszy- 
stkiego, co stanowi człowieczeństwo, prawdziwy 
wojownik carski w dziejach wszystkich wojen 
pozogtanie unikatem. Historja uważa lwana 
Groźnego jako najdoskonalszy typ skończonych 
tyranów, jako ucieleśnienie bestjalstwa i hipo- 
kryzji — a niektórzy moskiewscy pisarze prze- 
bąkują, że może był „warjatem. A Moskwa, jako 
osabnik rządu, Moskwa zastraszająca Świat lub 
niezrozumiała dla Świata, toż to ów ciągle od- 
radzający się Iwan Groźny, mordujący dla lep- 
szego apetytn, rozbijający, gwałeący i modlący 
się Iwan ohydny, który zginąć musi nie nawró- 
ciwszy się, aby — jak Karamzin twierdzi — 
ludzkość cała nie utraciła wiary w sprawiedli- 
wość wieczną. Carowie moskiewscy zbrojnemi 
armiami swemi radziby zawsze odtwarzać ową 
hordę koleżków [Iwana Groźnego, którzy z go- 
dłem psiej głowy i z imiotłą w ręku przezna- 
czeni byli do kąsania i wymiatania ludzi, 


Petersburg d. 4. września. 


(Vm.) Onegdaj car telegraficznie poleci! w. 
ks. Konstantemu, jako prezesowi senatu, zwołać 
radę obecnych w Petersburga ministrów, i wspól- 
nie z nimi osądzić, o ile Moskwa jest jeszcze 

Otóż rada ta odbyła 
łonycznyk chrzeszczasty, Dubowe łystia, Kosy- 


Ludwika Łukaszewicz z Żerawy pas robiony j czasta róża, Chresty hreczkoju, Cymbały, Chre- 
włóczką; pani Marja z Kaczkowskich Kozłowie- sty kupkamy, Chresty powij, Róża barwynkowa, 


cka bardzo ładne koronki; pani Helena z Ze- 
romskich Kaczkowska także koronki; pani Kos- 
sakowska dywan czerwony z białym orłem; p. 
Michalina Lekczyńska dywan wielki włóczkowy 
z pysznym deseniem; pani Cywińska również dy- 
wan, a.pani Mysłowska eleganckie pudełko z a- 
tłasu z haftem chińskim. 


Kopytki, Róża sznładywa, Kosyczki, Zwizdy, Ró- 
ża kłynczasta, Kłynczyki, Ohiroczki na dwi po- 
łowyny, Kukuruzka, Róża szuładywa na połowy- 
ny, Tarhańczyki, Wytka, Baraniaczy rohy, Rut- 
ka, Chmil, Wynohrad, 4Łopatyj chmil, Jahidnyj 
chmil, Sosonka, Chmil jahidki, Chmełyk, Kwitki 
różnowzore.'. Takie są nazwy deseniów w haftach 


Pani Joanna Deputowicz, o której ci już pi- | włościańskich. Wzory. do nich brano najwięcej 


Niebo od dwóch dni mamy zachmurzone. Franciszkę Lewicką, przeznaczony do baldachi |ety, po którym pozostał jako pamiątka jedeu sałem jako jednej z najpracowitszych hafciarek, z roślin, potem z nieba i ze Źwierząt. Piękne są 
Deszcz pada a chłód tak jest przejmujący, iż mu, a będący własnością Marji z Dzieduszyc- tomik wdzięcznych, pełnych uczucia i wzniosłe- Rowy wyrób swój umieściła dzisiaj na wystawie, te desenie, i wartoby je rozpowszechnić po ca- 
wszyscy prawie goście na wystawie w jesien- kich hr. Szembekowej. Na szafie. tyle ładnych go natchnienia poezji. Zakład św. Teresy zosta- jest to ekran kościelny z gazy z wyhaftowanym łym kraju w robotach ulepszonych. 


nych, ciepłych ubraniach czuli się niedość od rzeczy mieszczącej, stoją trzy bakiety sztucznych je pod przewodnictwem zakonnic zwanych Siv- Barankiem Bożym. Wszystkie hafty pani Depu-; 
Gdyby zimno i deszcz kwiatów umiejętuie wyrobionyęh przez p. Kata- | strami Opatrzności, 


zimna zabezpieezonymi. 
padał i w dniach następnych, wystawa wieleby 
ucierpiała, zmniejszyłaby się bowiem znacznie 
liczba gości, Dotąd jednak budzi ona jeszcze 
tyle interesu w publiczności, iż nawet deszez i 
zimno, poniedziałkowe i dzisiejsze od tłumnego 
zwiedzenia wystawy niepowstrzymały, Ciekawość 


jaką budzi zawdzięcza wystawa rzeczywistej 
swojej wartości. Im więcej się w niej rozglą- 


rzynę Heller ze Lwowa; Da ściauie zaś zawie- 
szone są frenidzle wyrobu p. Justyny Markus z 
Krakowa, która ma oprócz tego ua wystawie 
poduszeczki z haftem w rumuńskim guście. 

P. Justyna Grostyńska posiadająca praco- 
wnią sukień damskich przy ulicy, Karola Lu- 
dwika l. 21, wystawiła pełuą szafkę robót z 
tiulu, krawatek, kokard, czepeczków i różnych 


dam, im ją dokładniej poznaję, tem więcej ntwier- innych gustownych wyrobów do stroju kobiecego, 
dzam się w przekonaniu, iż opiuja o wielkiem nad szafką zaś są kwiaty z wosku bardzo kształ- 
zacofaniu Galicji nie miała podstawy. Już sam tnie ulepione i żywą farbą pomalowane. 
dział wystawy obejmujący wyroby kobiet prze- | Zakład św. Teresy we Lwowie wystawił 
mawia przeciwko tej tak niestety rozszerzonej bardzo wiele robót, które zaledwo się zmieściły 
opinji. Ileż w tym dziale prac pięknych się w kilku szafach i gablotce. Są tu eleganckie 
mieści, jakiegoż to trudu i umiejętności potrzeba suknie wstążkami garnirowane, firanki z haftem 
było ażeby je wykonać! Inne działy niemniej fabrycznym, krawatki, chusteczki batystowe, 
dokładnemi pracami są wypełnione, w każdym szarfki, ranny strój kobiecy, kaftaniczki, półko- 
zaś oprócz wyrobów zwyczajnych, znajdują się i szulki, rękawy, różne roboty siatkowe, serwety 
oryginalne, według pomysłów nowych wykonane, , Holbeina, kilka ornatów ozdobionych bogatym 
które wykazują, iż duch wynalazczy nie jest by- haftem, srebrem, złotem, pelą i włóezką wyro- 
najmniej Polakom obcy. Niemamy wprawdzie bionym, bielizna dziecinna, obrusy, wełniane ro- 
wielkich i bardzo ważnych wynalazków na wy- |boty na drutach i wiele innych bardzo dobrze 
stawie, ale wiele jest takich, które aczkolwiek | wykonanych okazów. Roboty zakładu św. Teresy 
tylko za wyroby o ulepszonej Konstrukcji uwa- nie ustępują najlepszym, znać w nich wprawne 
żane być mogą, Świadczą przecież o samodziel- |i doskonale wyuczone ręce. 
ności przemysłowców naszych. Użyteczny ten zakład pod nazwą św. Teresy 
Opiszę ci w dalszym ciągu wszystkie te |mieści właściwie trzy odrębne instytucje, miano- 
okazy jako nowe wynalazki przdstawione, dzi-|wicie: Zakład robotnie (szwaczek), w którym 
siaj zaś czyniąc zadość obietnicy w poprzednim |pracują ubogie dziewczęta, najczęściej sieroty, w 
liście uczynionej, dokończę opisu robót zamie- |zakładzie znajdujące pomieszczenie i wychowanie, 
szeżoRych w Sali, paniom oddanej. lub też z miasta do niego przychodzące. Jest w 
W osobnej szafie na lewo od wejścia do |Rim sto kilkadziesiąt dziewcząt. Drugi zakład 
Sali mieszezą się roboty Zofii hr. Dzieduszyc- |od tamtego zupełnie oddzielony pod uazwą Opa- 
kiej: dwa piękne ornaty, jeden z czerwonego |trzności, jest zakładem pokutnic, do którego 
atłasu, drugi z jakiejś białej jedwabnej materji |udają się dobrowolnie osoby, chcące poprawić 
z ładnemi haftami i cztery pasy włóczką krzy- |swoje obyczaje. Pod wpływem pracy i nauk reli- 
żykową robotą haftowane. W tejże szafie znaj- |gijnych. wychodzą też z tego zakładu dawne 
duje się poduszka sukienna czerwona z haftem |grzesznice jako kobiety moralne i społeczeństwu 
naszywanym przez hr. Olizarową; portret Mo-|użyteczne. Z dobroczynności jego korzysta prze- 
zarta wedłng fotografii rysowany przez p. Hele-|szło sto kobiet. Trzecia wreszcie instytucja jest 
nę Cywińską, okazujący zdolność i wprawę ry-|szpitał dla dzieci 
sowniczą. O tej zdolności przemawia też ładne ma |jak dwa poprzednie. 
lowidło ma wachłarzu, przedstawiające Beduinów I 


św. Zofii, również użyteczny , piór. 


pierwiastkowo 
uych z Francji, z Laval. 

Julia hr. Pinińska wystawiła pełną szafę 
|Tobót w wschodnim guście z haftem naszywanym 
ji pelą przerabianym na suknie, kaszmirze i jn- 
nych wełnianych materjach. Są tu ozdobne kapy, 
nakrycia na stól, chustki itp. roboty  przypomi 
| pfące wytwornością i wschodnim charakterem 
roboty baronowej Haydlowej, które ci opisałem 
w jednym z poprzednich listów. Uczennice za- 
kładu wychowawczego pani Melanii Dąbrowskiej 
w Stanisławowie, nadesłały na wystawę ładne 
robótki, mianowicie: pani Jadwiga Milewska, 
hafty, p. Helena Zacharjasiewiez nakrycie na 
stolik, kołnierzyki, p. Regina Piper kołnie- 
rzyki. 

M. hr. Wallis wystawiła okazały ornat atłaso - 
wy ozdobiony krzyżykową robota z włóczki. Bardzo 
jest wspaniały ornat biały hrabianek Komorow- 
skich z krzyżem czerwonym, ozdobionym haftem 
śrebrno-złotym, i nie mniej piękny haft pełą, 
przedstawiający Matkę Boską na srebrnej kan- 
wie. Obok zaraz w innej gablotce rozłożona jest 
kapa z fijoletowego atlasu, bardzo bogato i wspa- 
niale haftowana przez Adamową hr. Potocką z 
Krzeszowic. 

Zakład Matek Miłosierdzia czyli Magdale- 
nek z Krakowa dostarczył na wystawę bieliznę 
damską, męzką, kaftaniki dła dzieci, chustki ha- 
ftowane, kołnierzyki, krawatki, zalecające się do- 
kładnem szyciem. 

Zakład Św. Zofii także w Krakowie, nade- 
słał półkoszulki z zakładkami, z wstawkami, 
kołnierzyki, chusteczki haftowane, kaftaniki, cze- 
peczki itp. wyroby wzorowo wykonane. 

Prace hr. Amelii de Saint George zwracają 
na siebie uwagę tak oryginalnością jak piękno 
ścią wyrobu. Haft złotemi nićmi na poduszeczce 
przypomina deseniem wyroby z XV. wieku, jakie 
p Muzeum narodowem w Peszcie widzieć 
na. 


sprowadzo- 


haftem na dwie strony, serwetę a la Holbein, 


towicz: ornaty złote, chorągwie kościelne, stuły, 
|baldachimy. wstążki do chorągwi, — stanowią 
na wystawie kolekcję liczną i wartą widzenia, 
Pani Dcputowiczowa i pani Franciszka Lewicka 
są najznakomitsze we Lwowie hafciarki, wyko- 
nywujące złotem i pelą roboty dla kościołów. 

Pani Schnetter wystawiła dwa obrazy z 
kwiatów suszonych, które nie utraciły swojej ży- 
|wej farby. Pani Julia Piwko z Słobódki Leśnej 
przyslała próbę robionej pończochy w ten spo- 
„sób, iż jednocześnie na czterech drutach wyko- 
nywa się parę pończoch. Na sposób ten panie 
uasze zwrócić powinny uwagę, i nauczyć się go 
od pani Piwko, przyśpiesza bowiem robotę. Tyle 
czasu, ile potrzeba na zrobienie jednej pończo- 
i chy, tyle też czasu według tego sposobu potrze- 
ba: na zrobienie dwóch pończoch. Nie wiem, czy 
sposób ten jest dawno znany, czy też jest on 
wynalazkiem pani Piwko. 

Zanim opuszczę salę pracy kobiet, wspo- 
mnieć jeszcze muszę, iż z różnych okolic wscho- 
dniej Galicji przedstawione są roboty włościanek. 
Jakkolwiek materjał, z którego wykonano hafty: 
na rękawach i koszulach włościanek jest gru-' 
by, robota ich nie mniej przeto jest ładna i zrę-/ 
czna. Są też hafty delikatne na perkalu i na! 
tiulu. Słomianki plecione, kwiaty sztaczne wło-| 
Ściańskie, czepce, chustki białe, któremi głowy i 
okręcają, pasy wełniane, płótna, werety, i w o- 
góle cała ta zbiorowa robota włościanek nic nie 
traci przy bogactwie i elegancji robót, które ci 
opisałem. Bardzo dobry był pomysł zamieszcze-. 
nia ich w tej sali, — nastręczył bowiem każde- | 
mu sposobność do porównania wielce RAZY 
cego. 

Oprócz Galicji wschodniej jest reprezentowa- | 
ny na wystawie przemysł domowy włościanek z 
Podola pod zaborem moskiewskim, . i przedsta-! 
wione są wzory haftów o różnych ściegach, przy- 


i 


l mo- | pominające desenie tureckie. Każdy wzór inaczej 
Jej także roboty jest kołnierz z pawich |się nazywa. 
P. Marja Zonczak wystawiła serwetę z ciebie, jako etnografa, obchodzi wszystko, co jest 


Wymienię ich nazwy, bo wiem, iż 


ntworem ludu Otóż óne są: „Kuczery, Chresty, 


Zakład świętej Teresy obejmujący "opisane ' koronkę złotą i innć"piękne wyroby. Pani Tuu-!Kopyta, Sokirki, Czornobrywci, Róża pouna, Po- ° , E 


„lef Karola Ludwika. 
jednym wałku, bez kamieni lub innych ciężarów 


Skończywszy przegląd okazów w sali pracy 
kobiet, udałem się do sali, w której się miesz- 
czą wyroby z drzewa, a przegląd ich rozpoczy- 
nam od magla domowego p. A. Felczerowskiego 
ze Lwowa, rewizora mostów żelaznych przy ko- 
Magiel ten balansowy, o 


porusza się łatwo przez jedną osobę. Konstruk- 


„cja ulepszona tego magla jest pomysłu p. Fel- 


czerowskiego i przez „niego samego wykonana, 


.słusżnie więc za jego wynalazcę uważać go moż- 


na, Jest to magiel, który zastąpić powinien do- 
tąd używane, — jest on bowiem lekki, potrze- 
buje tylko jednej osoby i każda gospodyni bez 
pomocy służącej może sama bez znużenia ua nim 


,maglować. Jest politurowańy i tak pięknie zbu- 


dowany, iż może jako mebel stać w pokoju, — 
przynosi więc i tę korzyść, że gospodyni może 


, go mieć zawsze pod ręką. Ten okaz, który jest 


na wystawie, kosztuje 11u. złr.. — lecz magiel 


,bez politury, mniej piękny za tanie pieniądze 


możnaby sporządzić. Praktyczność konstrukcji 
magla balausowego okazuje nam w panu Fel- 
czerskim człowieka pomysłowego, który jeżeli 
się przed nim otworzy właściwe jego uzdolnieniu 
pole, zapewno jeszcze nie jednym pomysłem 
wzbogaci nasz przemysł. 

Przy ścianie tuż przy wejściu do tej Sali 
stoją dwie małe maszyny wynalezione przez p. 
Ignacego Janusza, stolarza w fabryce zapałek. 
Pierwsza jest przeznaczona do cięcia tekturek 
na zasuwki używane do pakowania zapałek. Jest 
ona bardzo prostej koustrukcji, tania a wielkie- 
go pożytku w fabrykach zapałek, tnie bowiem 
dziennie 200.000 sztuk tekturek, Druga maszyna 
przeznaczona do cięcia papieru na paczki różnej 
wielkości także do pakowania zapałek. Posiada 
też same zalety i tęż samą użyteczność jak 
pierwsza. Przy mnie robiona próba, okazała iż 


obie maszyny tną szybko i doskonale. 


Lwów, 18. września. 


`~ 


" 


(pny moskiewski raport spóźnił się o cały dzień,|25 na 26. slerpnia przybyłem na plac boja. Gdy pod rozbiór tych zgromadzeń, mogą być składane |szę. Ojelec św. pobłogosławił orężowi tareckiemy, 
i wyszedłszy w poniedziałek pali duby simalone|zaś książyc jasnem, srebriem światłem całą iona piśmie w biurze dyrekcji wystawy (ulica Zielo- paea więc takie sẹ na czasie, a to tembar. 
o jakiejś rzekomej blokadzie (sic!) Plewny. Do-|piękną, dziko malowniczą okolicę oświecał, przete na ur. 24.) - ziej, że się z niemi kz modły o spełuienie jak 
nosi on nadto, że już Moskale zajęli nowe, wy-|bitwa nie ustawała przez caą noc. Niepodobna o-| -— Wygnani ks. unic! Chełmscy przedstawieni |"sJprędsze proroctwa Ojca św, żę na grazach wro. 
brane przez w. ks. Mikołaja stanowiska i najpisać tego na co własnemi cczyma patrzałem, ini- „byli JE. nuncjuszowi papieskiemu w niadzielę w jego 
tych ustawili dziewięć bateryj. Ma to zuaczyć,|gdy nie zapomnę wrażenia, akie ua mnie sprawił wjes'kaniu U św. Jura przez komitet zawjązany 
że już cofnęli się z pod Plewny o jakie kilka-| widok tej walki. Z głośnem daleko rozlegającem w celu wspierania tych wygnańców, Prezes ko- 
naście kilometrów i nietylko nie myślą o atako- |się urra szturmowali moskievscy strzelcy spadzi- mitetn p, Walery Podlewski przedstawił krótko a 
waniu Osmana, ale przeciwnie, sypią szańce i|stą górę, aby opanować biterje. które Turcy Da treściwie barbarzyński ucisk religiny I gwałty pv- 
ustawiają baterje. aby się zabezpieczyć od ewen- |jej szczycie ustawili; już im się to udało, już pęłuione przez Moskwę ua unilach, i polecił wy. 
tualnego ataku Turków. mieli tureckie szańce w swen ręku. Była to nader gyańców opiece stolicy „ apostolskiej. Ży czliwie 
Z powodu tej sobotniej bitwy pod Plewną |krytyczna chwila; gdyby bowiem Turcy musieli się bardzo przyjął wygnańców J. Em. ks. nuncjusz, 
zaznaczyć nam wypada usługę, jaką Prusacy od-|teTaz cofać po wązkiej, wszędzie zastawionej dro- | który wypytywał się starannie 0 wszystkie azeze- 
dają Moskalom. Kiedy rozeszła się wiadomość, | dze, to całe swe wojsko zujełnieby stracili. W tej góły. Zażądał spisu wygnańców, i przyrzekł użyć 
że wezyr przedłożył Layardowi depeszę Osmana, |jednakże chwili lsza i 3cia >rygada tureckich mi- wpływa dla ulżenia Ich losowi. Od uiego udał się 
i kiedy wiadomość tę roztelegrafowano do dzien-|zamów pod Beysselem baszą pojawiły się na placn' komitet z wygusńcami do JE. ks, metropolity, 
ników, wtedy w Berlinie powstał popłoch. Dwor-|boju ze świeżemi siłami. (który po ojcowsku ich przyjmowaj, i pamiętać o 
skie sfery zaniepokoiły się wrażeniem, jakie wia- Wśród grzmotn dzial i huku karabinów gło- | nich obiecał 
domość ta sprawi w Europie, i nakazały półu-|śno zabrzmiał turecki wojenny okrzyk „Allah il Naostatok udano się do referenta konsystorjal- 
rzędowemu biuru Wolfa rozesłać depeszę, we- Allah“ i pomieszał się z mo:kiewskiem urra. Tur- inego ks, oficjała Malinowskiego, od którego wuios- 
dług której raport Osmana miał donosić jeno o|Cy nie wystrzeliwszy nawet. rzu ili się szalenie z ków wszystko zawisło, i proszono o uwzględnienie 
częściowej potyczce a nie o ogóluym ataku na bagnetem W ręku na śmierielnie znienawidzonego losu wygnańców. 
całej nit. ; f i nieprzyjaciela swej wiary i ojczyzny. Nie była to | Ufamy, iż starania komitetu uwieńczone Z0- 
MER R AD Ace ty A wra- MA Fe żaden ż walczączych nie dawał i staną pożądanym skutkiem, zwłaszcza, że liczba 
Poka, SP, IE rano. jak-|nie żądał pardonu, każdy z nich chciał swą niena- | niezaopatrzonych jeszcze rodzin jest wielką, fa- 
kolwiek niewątpliwie bój toczył się tylko w je-|WiŚć nasycić krwią nieprzyjaciela. Jakież to okro- |milie ich liczne, a środków mało. Komitet czyni 
duym punkcie, mianowicie pod Grzywicą, a nie|pności musiały się dziać na tym ciasnym placn bo- | starania ciągłe, lecz potrzeba aby i współobywa- 
na całej linii, to przecież przez to nie traci on|Ju jeżeli nawet ranni, na ziemi leżąc, jeszcze ja- |tele możniejsi popierali te starania, Koresponden- 
na znaczeniu, skoro inteuzywność jego podnosi | *A6a1em lub bagnetem mordowali rannych przeci- cje dotyczące tej sprawy przyjrauje prezes komi- 
go do zijączenia rozstrzygającej walki. wników, których dosięguąć mogli! Moskale z naj |tetu W. Podlewski w Wydzisle krajowym. 
Moskali zginęło 800V; licząc że to jest pią- większem natężeniem bronili się przez pe godziny, | __ Otrzymujemy z miasta list z zapytaniem 
ta część zaangażowanych w bitwie sił (gdyż ale tureckie oddziały były wieża, mok PERAN Gry, i co dzieje się z uchwałą sejmową, mocą któ. 
najczęściej stosunek zabitych do ogólnej liczby |zmęczyły się były nietylko poprzednią walką, ale i rej WYZUACZONĄ zostala znaczua kwota pieniężna, 
walczących bywajak 1 : 5), okaże się iż Moskali | W3Pinauicm się ua ESA, $ Eir SPOR a ZA fna sporządzenie dokładnego i umiejętnego opisu 
było 40.000. Czyż więc znaczenie bitwy byłoby|cz4ł słabnąć, Mp e gdy sio czważą zito, wystawy z naukową gruntownością ułożonego. Czy 
większe, gdyby te 40000 zamiast skupione w je- |zaczęli się cofać przez leśne stoki wzgórza; Turcy |gopjero pu wystawie zaczną się przygotowawcze 
dnym punkcie, były rozstawione na całej linii od|7%% gorliwie ich ścigali Jak tylko tureckie batalio- czyuności do tej pracy? 
cy Te Bogotu? © , = 4 hs kl aożkloyzkię ACOSTA riani- iyi Minister rolnictwa Lr. Mausfeld, który wy- 
Szipkę Moskale jeszcze się spierają, —|118 W przesmyku szturmować chciały, zagrzmiały |. shat jaż daj ze Lwowa na Bukowioę, obiecał 
eS; j ziala moeklewskic jw tych szańcac ; be 
ale tylko w raportach, Zresztą może jeszcze dz } kiewskich bateryj w tych szańcach usta. |) s nz opł ę iE. stawe z owròtem. Pp, Ei- 
trzymają się w jakiejś fortyfikacji w  północnej| Wionych z taką siłą, że Turcy z ogromną stratą ać Aj S Hi OA + śłowego wiedeń- 
części wąwozu. Donoszą oni, że w poniedziałek | Uusieli się cofnąć i szukać schronienia w gęstym E Sa, Ez F dba te dow i Thaa rade 
Turcy niespodziewanie ua nich uderzyli Me, sekoyjay Sawią lógicża w" wade Pierwsz a tych 
po pięciodniowem bombardowaniu. Jak można Kilku razy jeszcze zrana d. 20. sierpnia przy- pauów Sci wici naczynia zwa któ 
po pięciodniowem bombardowaniu niespodzianie stępowali Turcy do szturmu, sle zawsze odparci, re mają być umieszczone w osobnym dziale RN 
uderzyć ; Następnie zkąd te pięć dni powstały ?|zrze5li się parada bezużytecznych Dioras cej um wiedeńskiego, przezuaczonym dla galicyjskiego 
Przecież w ostatnim raporcie donoszą Moskale, prs RE 36 Ear SĘ ogr a e pase “| przemyslu domowego. 
że we czwartek Turcy ustawili swe 80-funtowe rę, kanonady, i do samej tyralięrki, jak tylko] ~— Pau Terenkóczy, były dyrektor teatru po 
moździerze i dopiero w nocy « czwartku na pią- ałe oddziały z poza swych szańców wystąpiły; zuańkiego zaangażowany został wraz z Żoną do 
tek zaczęli bombardować. Ód tej nocy do ponie-j 5 tą obydwie strony utrzymały się na swych | FStFU lwowskiego Dzis występoje pani Teren- 
działku jest wszystkiego trzy dni i pół. Dopraw- jaca Da Do owej, prawie na milą augielską| OCZY po raz pierwszy w roli Wandy w „Dwóch 
dy w. ks. Mikołaj postępowałby właściwiej, gdy- długiej 7 e ae pa rawie pod boze uel Blisnach*. 
by układając nowe raporty, uprzytomniał sobie, Pas ję zd zły Lich a Noskale > À „A Jutro „Emigracja chłopska* Wł. Anczyca, 
co w dawnych donosił. SBb gaz żytkowali, iż blsa h| Autor będzie obrcuym na przedstawieniu, Pujutrze 
Z Bukaresztu moskalofilska Presse otrzymu-|5P930> zręcznie spożytkowa!, iż na najbliższych tj. w piątek dnia 21. bm.wystąpi pami Aszperge- 
je ważną wiadomość, Że główna kwatera carewi- TF usypali szańce, RO baterje i poro- dia w Piia Damazym* w roli Żegociny którą 
cza przeniesiona została do Sistowy. Jest to]?! zasieki z grubych pni; Turcy zuów uzbroili życzenie autora objęła, Z nowości przygotowu- 
wieść tak pocieszająca, że chociaż ją przynosi|?385rki, leżące z lewej strony drogi, fdącej od wsi|na Zyczenie 5u i sui Wy. 
dziennik z całego serca Moskwie oddany, przyj- Szipki do samego szczytu przesmyku, Tak więc|je się „Dora Saurdou, poczem rozpocznie się „Wy 
mujemy ją przecież z iestrykcją. Przeniesienie obydwa wojska stoją w swych szańcach, oddalo- de me e T 2 5d 20 
głównej kwatery do Sistowy w zestawieniu z|0%% Od siebie na dwa do trzech kilometrów, i|hr. Fredry (ojca). pühiti i 
wiadomością, iż z pod Plewny wysyłają Moskaleļ“298to żwawo się bombardują. — Z Poznańskiego wybierają się do uas ŻKT 
posiłki nad Jautrę, Świadczy, iż z armią carewi- Gdy zaś tak Moskale jako i Turcy w szań- goście. P. Łyskowski wzywa tych, którzyby chcieli 
cza jest już bardzo kuso. cach tych mają tylko lekkie polowe armaty — zwiedzić wystawę lwowską, do wspóluego odbycia 
Dla uwidocznienia sytuacji podajemy mapkę. a wyciągnięcie ciężkich armat pv tak spadzistych wycieczki, i w tem celu uprasza chętuych do ze- 
do której musimy dodać następujący komentarz |" wązkich drogach jest czystem niepodobieństwem [brania sią 30. bm. z Poznaniu. Delegacja sitowa: 
Według relacji korespondentów o bitwie pod Si-|;, 574% ta armatnia walka nie wyrządza szkód|rzyszenia przemysłowego Toruńskiego z p. Szcza- 
E 3 ; airn. A ia wojsk takich, jakby się właściwie można było spodziewać, |nieskim na czele, przybyć ma jeż do nas dnia ju: 
nankiej, stoczonej w zeszły piątek, pozycje wojsk 
ira : A É ss i Moskala od Gabrowy do samego szczytu prze- | trzejszego. 
nieprzyjacielskich w sobotę były mniej więcej k Hpi Aidh : j 3 
następujące. W _ ręku Turków zuajdował się| "35", mają co mnajwuiej 10—13,000 żołuierzy,] -- Adwokat krajowy dr. Włodzimierz Cz em e- 
ryński otworzył swą kancelarję we Lwowie przy 


Obertinik dolny, Tomasznik, Ostrzyca, Buzowca, |*79504 się tam ciągle, i szańce uzbrajają w tylo 
p jjarmat, ile ich sprowadzić mogą. Z tego powodu fulicy Sykstuskiej 1. 17, 
— Wystawędzieł sztaki w domu na- 


też sądzę, że Sulejman basza nigdy nie zdobędzie 
roduym, zwidzał dziś nuucjusz papieski mons. Ja- 


przesmyku. 

Z dragiej strony Turcy oszańcowali ( zamknęli] „opjpi, w licznej aaystencji Prezes Towarzystwa 
południowe wyjście przesmyku tak dokładnie, iż f [eszek hr. Borkowski powitał gości i oprowadzał 
zdobycie i dalsze użycie tej drogi do pouownego po salach. Artyści obecni na wystawie pp. Tepa i 
przejścia przez Bałkany, będzie dla Moskali nader Baczyński dawali nuncjuszowi, którego uwagę wie- 
trudnem zadaniem. Obydwaj przeciwnicy stoją dzi- le wystawionych obrazów ua siebie zwróciło, żą- 
siaj w oszafcowanych obozach naprzeciwko Biebie|ganę vbjaśnienia, Nuncjusz zabawiwszy blisko go 
prawie bezczynnie, i kiedy niekiedy odezwą się dzinę całą ua wystawie, opuścił ją zadowolniony, 
oświadczając, że wystawione ntwury artystów ma- 


tylko armaty, lnb powstauie jakaś forpocztowa u- 
tarczka. Zdaje mi się, że takie położenie dość długo|szych świadczą madzwyczaj korzystale o sztuce 
polskiej, której on szczerze najlepszego życzy po- 


potrwać może. 
Korpus Sulejmans baszy poniósł wielką klęskę; wodzenia. 

baterje moskiewskie tak zniszczyły wiele najlep- Nadmienimy przy tj sposobności, że świeżo 
szych pułków mizamów, że są już prawie nie uadeszły uowe nieznane we Lwowie a wielce ceuno 
zdatne do boju. Moskale także wielkie ponieśli ntwory sztuki. Między inaemi Matejki „Św. Ludwik 
straty, szczególniej zaś doknczyli im Albańczycy, wyruszający na wyprawę*, dalej tegoż mistrza 
którzy ukrywając się za zasiekami, ze swych dłu- Władysław Warneńczyk*, malutkie arcydzieło a 
gich strzelb daleko i celuie strzelali, a głównie jest jaź od dni kilku uadeslany przez hr, 5t. Po- 
tockiego z Brzeżan Matejki „Wit Stwosz.* Nad- 


tylko do oficerów celowali; dlatego teź strata ofi- 
cerów jest tak niestosunkowo wielka. szedł już także Hipolita Lipiiskiego z Krakowa 
Pobyt w Kazanłyku jest nieznośnym, powró | „praz „Tandeciarze* p. Marc, Krajewskiego z Pa- 
ryža, portret hr, Kwileckiego i Ryglera z Rzymo, 


ciłem więc do Konstantynopola i wkrótce udam się 
do Szumii. Główne rozstrzygające bitwy stoczone | kiika blustów marmurowych szczególnej piękności. 
Publiczuość zwiedza też wystawę nadzwyczaj licz- 


będę niezawodnie w Bułgarji; dopiero po odnie- 
sieniu tam zupełuego zwycięstwa, będą mogli Mo-|nje i jak się dowiadujemy, zostało juź kilka obra- 
skale na pewne rozpocząć operacje dalsze za Bał-|zów zakupionych. O ile wiemy zakupił p. Ludwik 
kanami; pierwej zaś wszelkie takie usiłowania będą | Skrzyński Kosaka „Protektorów Słowiańszczyzny” 
DRE PEACE i Hruzika „Dumę*. Hr. Drohojowski kupił Gersona 

„Deszcz* i „Mgłę”, a p. Barącz, Brochockiego wi- 
dok o zachodzie słońca, 

— Z wystawy. Od wczoraj (we wtorek) 
rozpoczęła się wystawa bydła rogatego, której go- 
spodzrzami są pp. Dawid Abrahamowicz i prof 
Pańkowski z Dublan.j Pomimo, że niektóre najzna 
komitsze obory z powodu pojawienia się zarazy w 
ich okolicy nie są reprezentowane, to przecież jest 


się wczoraj; opinja większości ministrów o obec- 
nym stanie państwa była tego rodzaju, że praw- 
dopodobnie car będzie się starał o pokój. Kiedy 
pod obrady ministrów przyszły sprawy finanso- 
we, i w. ks. Konstanty zapytał jak idzie we- 
wnętrzna pożyczka i w ogóle na jak jeszcze dłu- 
go wystarczy pieniędzy, kontrolor państwa. zna- 
ny ze swojej szczerości i cywilnej odwagi odpo- 
wiedział, że o pieniądzach i mowy nie powinno 
być żadnej. „Zapytajcie raczej — zawołał, w ja- 
kim są stanie maszyny do tłoczenia banknotów, 
a odpowiem, że już się starły!“ 

O ile mnie wiadomo, za wojuą przemawiał 
tylko Mflutin, ale przemawiał słabo, nieśmiało i 
żle argumentował potrzebę dals4ego prowadze- 
nia wojny. Dowodził, że właściwie nie jeszcze 
nie stracone, że armia moskiewska wie przegra- 
ła jeszcze ani jednej większej bitwy, a Że się 
wszędzie przed Turkami cofa, to jano- dlatego, 
że z początku zajęła zanadto wiele przestrzeni 
Podobno i w. Konstanty był tego zdania, że 
potrzeba dalej wojnę prowadzić, a to z powodu, 
że zawrzeć teraz pokój można tylko kosztem ho 
noru państwa i dynastji. Nie wiem jakim sposo- 
sobem zaangażowany tu honor państwa, czyii na- 
rodu ; zdaje się. że w. ks. mógł weaie o naro- 
dzie nie wspominać, bo teu nigdy niu wyrażał 
żaduej opinii. Wiem, że w zagrauiczuych gaze- 
tach wiele pisano o presji, jaką naród wywierał 
na rząd, zmuszając go do wydania wojny. Ale 
muis byłoby przykro gdybyście myśleli, że w 
tem jest cokolwiek prawdy. Moskwa ma mało 
ludzi z samodzielną, niezależną opinią iici za- 
wsze i kategorycznie wyrażali się przeciw woj- 
nie, której pragnęli tylko polityczni awantarnicy, 
i te masy ludzi bez wszelkiego zajęcia, których 
tak dużo rozmuożyło się od czasu uwolnienia 
chłopów z poddaństwa. Straciwszy wówczas środ- 
ki do życia, rzucali się ci Indzie wszędzie, gdzie 
sig można było obłowić. Po 63 roku, dużo ich 
znalazło miejsca w Polsce, a reszta powlokła się 
do Turkiestanu. gdzie kilka lat mieli co grabić. 
Ale od czasu jak w Warszawie Kotzebue, w 
Wilnie Albediński, a w Taszkencie Kaufmann 
zaczęli przyjmować na służbę tak zwanych „no- 
wych“ ludzi, cywilizatorów, albo, jak ich jeszcze 
nazywają „diejatelów,* którzy zkądianąd są gorsi 
od tamtych, — wszystkie te tłumy awanturni- 
ków — bez określonego zajęcia, stanowiska ifi- 
zjodomii, wróciły do Moskwy i najgłośniej zaczę- 
ły krzyczeć o potrzebie wojny, bo w niej wi- 
działy jedyny dla siebie ratunek od nędzy. Ane- 
ksja Bułgarji, a może nawet Rumunii i Serbii, 
bardzo się ım podobała ; chętnie więc zaciągali 
się do szeregów, zbrojnych nie w bagnety i pa- 
łasze, ale w pióra i kodeksy. Cały sztab Czerka- 
skiego składa się z lndzi tej kategorji. 

Otóż w. K. Konstanty nie miał prawa mó- 
wić o honorze uarodu; mógł tylko z całą, słnsz- 
uością wskazać na niebezpieczeństwo, jakie gro- 
4i dynaśtji, która ostatecznie traci w Moskwie 
popularność. We wszystkich szyukach głośno ga- 
dają, że car to Niemiec i Niemcom Moskwę 
sprzedał. 

Rannych wcale prawie do stolicy nie przy- 
wużą. Jest ich tu zaledwie kilku jenerałów i o- 
licerów. Widocznie, rząd uważa, iż ranni mo- 
yliby źle wpłynąć na usposobienie stolicy, która 
i tak już coraz bardziej zaczyna się chmurzyć, 

- Dźziennikom znown kazano umizgać się do 
Połaków i sprawę ich traktować z pewną na- 
wet powagą. W skntek tego rozkazu wszystkie 
dzienniki —- nawet moskiewskie, stojące pod ko- 
wendą Katkowa i Leontiewa — wywiesiły cho- 
Iągiewki z dewizą „pojednanie,* Charakterysty- 
czną jest rzeczą, że równocześnie z tą zmianą 
względem Polaków, dzieunikarstwo, także z roz- 
kazń, zaczęło Austrji prawić komplementa. Go- 
łos na przykład, który niedawno jeszcze poró- 
wnywał Austrję z kobietą złego prowadzenia 
się, teraz spiewa ua nótę o wielkiem cywiliza- 
cyjnem znaczeniu Austrji na Wschodzie i o wiel- 
kiej miłości, jaką narody rzeszy rakaskiej mają 
do swego monarchy. 

Niedawno tu wyszedł kalendarz, który wnet 
rozchwycono, a który teraz policja konfiskuje 
wszędzie gdzie może, za zamieszczone w nim 
przepowiednie na rok następny. Według. tyeh 
przepowiedni ma być wielka wojna, rzeź, koali: 
cja 1 ustąpienie z tronu... wielkiego monarchy, 
który ustąpi miejsca innemu monarsze, 


bożeństwa są bardzo stosowne dla tych, których 
sprzymierzeńcem jest nie „éar“, ale Bóg sprawie- 
dliwy, który się Polską opiekuje, Msza się odbyła 
przy spiewie na chórze : „Kto się w opiekę* — a 
przy słowach: „ Ztąd wedle Ciebie tysiąc głów 
polęże -- ziąd drugie tysiąc, ciebie nie dosięże — 
miecz nieuchronny,..* Któż mie widział w upadku 
olbrzyma, podpierającego się szczudłami rumańskie- 
mi, pełnienia tego proroctwa ?... 

Trembowla, 16. wrześuia, Dnia 9. b, m. 
odbyło się tu drugie przedstawienie amatorskie na 
dochód ubogiej uczącej się młodzieży tutejszej, Da- 


i „Kosa i kamień" Kraszewskiego | „Blažek opę. 
tany Anczyca. Z ; ri siedzieć 
przyjemnością mogą powiedzieć, 
że przedstawienie to równie jak pierwsze wcalejsię 
udało, Tylko że ostat P 5 j 
à nie pod względen: materjal- 
uyu o wiele korzystniej wypadło od pierwszego. 
Tym razem dochód brutto wynosi 95 50 ct a 
pe odtrąceniu wszystkich obeenycy jako też nie- 
których Ra p si Pozostaje netto 
40 złr. 25 ct. A Wielka to Wprawdeęję BLINA, ale 
zawsze jest lo piękny Lp wdowi, Za który ata- 
nowym mieszkańcom Trembowli i jej okolicy naj - 


uznanie uależy się szanownym paniom P, D. J. K. 
B, 3., jakuteż panom 5. C- J. B. W, F, BP. D, 
którzy z taką przykładuą gotowością zdolności 
deka na teu cel ońarowali. Trudnoby mi też było 
Robe milczeniem bezinteresowne odstąpienie na 
pS Za co pp. Steinigom szczere skła. 
Zà ten czynny udział koło ięcia tak pię: 
kuego colu tak całej pablicznośći: trgcibowelsk lej, 
jakoteż wyż wymienicuym osobom dziękuje serde- 
cznie kowitet w imieniu ubogiej uczącej się dzis- 
twy, naszem staropolskiem „Bóg zapłać”! Samkę 
zebraną postanowił komitet oddać na ręce ks, ka- 
nouika Kalioiewicza miejscowej Radzie szkolnej do 
dalszego rozporządzenia. 
— Stary lis pojawił się nad ranem dała 16, 
b m. ua Schiitzengasze w Peszcie. Jakimś przy- 
padkowym sposobem dostał się ou tam do piwnicy 
jednego z domów, zkąd wylazł ua podwórze wido- 
cznie dla odkrycia jakiego pożywienia. Czując się 
nieszczęśliwy „rady* wlazł pod mały atól dziecin- 
o a nie mogąc się pozbyć tego siodła wraz z 
ZE uciekać i przewracać wazony ustawlo- 
ae podwórzn, Na hałas ten wybiegli mieszkańcy, 
rzy z początka myśleli, że mają do czynienia 
4 wilkiem [nb psem wściekłym, aż stróż domowy 
uznał zwierzę za lisa, Bieday lig, który dał się 
schwytać żywcem, jest zresztą bardzo łauskawym i 
prawdopodobnie musi być zbiegiem z jakiejś mo- 
uażerji. 


Gospodurstwo, przemysł 1 handel. 


Komitet e. k. Towerzystwa gospod. galic, 
zakupywać będzie na Wystawie z funduszów sab- 
wencyjnych babaje rozp lodowe ras żąda» 
nych, i odprzedawać takowe z opuszczeuiom 30*/, 
chodowcom bydła pod warunkami jug ogłoszonemi, 

Zgłoszenia wraz g zadatkiem po 100 zł. od 
sztuki przyjmują się w biórze Komiteta wystawy 
(ul. Zielona I. 24 I. piętro w realności br. Dzie- 
duszyckiego) przez dzień cały, zaś w biórze To- 


warzystwa (biblioteka Ossolińskich I. od go- 
dziny 10, do I. z południa, peito) r 


Wyścigi konne w Tarnopolu. (Dokofez.) 
Duja 3. września 1877. Bieg pierwszy nie 
przyszedł do skutku. Był to zaklad prywatny 
między kohui bar. Adama Heydla i p, Kazimierza 
Tuczyńskiegy. Ten ostatni zapłacił wycofanie, gdyż 
koń jego zginął ua parę tygodni przed wyścigami. 
Bieg II. Nagroda Towarzystwa 400 zł, w, a. 

Z mianowanych 6 koni tylko 3 stanęło do 
biegu : 

„Projekt“ br. Heydla prowadził dość szyb. 
kim galopem, „Humor“ p. Ciełeckiego i _„Kalunia* 
przybyła tuż za nim, po pierwszej mili „Kalunia* 
uszła z toru, a choć zaraz zwrócona i na tor 
wprowadzona już dość daleko przyzostała. Od 
ostatniego zakrętu „Projekt* i „Humor“ dobywały 
sił ostatnich, a „Humor* już był wyprzedził współ- 
zawodnika, gdy nimykając od szpieruta wpadł na 
szuur ogradzający tor na zewnątrz, i przewrócił 
się na nim wraz z jeźdzcem, „Projekt* przybył 
pierwszym, „Kaluuia* drngą do mety. 

Jeździec „Humora“ założył protest przeciw 
tej wygrauej, utrzymując, że jeździec „Projekta* 
zepchał mu konia ua bok. Komisja sporna spraw- 
dziwszy, źe „Homor“ gdy zeszedł na bok, był już 
„Projekta* wyprzedził, więc nie mógł być przez 
niego zepchniętym, uznała protest za nieuzasadniony, 
przyznała pierwszą nagrodę 460 zł. „Projektowi*, 
zaś drugą 60 zł. „Kaluni“. 

Przytomny na wyścigach znany poeta drama- 
ryczny hr. Leopold Starzeński zaraz potem zajściu 
na wachlarzu jednej z dam obecnych ołówkiem 


Północ 


Z. teatru wojny. 


Azjatycki teatr wojny. 


Moskale urzędowo i półurzędowo, za pomo- 
cą przekupionych europejskich dzienników dono- 
szą teraz, Że Ardahanu dotychczas jeszcze nie 
opuścili, a że mają to zrobić dopiero teraz. Do- 
noszą mianowicie, że właśnie pułkownik Ery- 
stów, komendant Ardahana, otrzymał rozkaz zba- 
rzenia ardahańskich fortów, i opuszczenia mia- 
sta z 9 batalionami wojska. Zdaje sig, że Mo- 
skale donoszą teraz o tem, co dawno już się 
stało. 

Pod Aleksandropolem i Karsem ciągle się 
odbywają rekonesanse, podczas których nieprzy- 


styrli «/ eOstrzycą 
4 urowca e 


o Balabanlar 


Kronika miejscowa i zamiejscowa, 


Lwów dnia 19, września. padającego „Humora“, i pod tym szkicem zaimpro= 


wizował dwuwiersz:; 


— Pod przewodnictwem p. Koustantego Pawli- ajte „e: js A 
„Często zły humor projekta nam 6: 


kowskiego, odbyło się wczoraj w sali obrad komi- 


Gado WA eè 


1 Hajdaskieje 


jaciele staczają ze sobą małe utarczki. Polomarkiej e | teta krajowej wystawy rolniczej i przemysłowej, i ; „Tutaj przeciwnie „Humora“ „Projekt“ pekonuje'* 
Jak E yllie, moskiewskie doniesienia o upad- Popkiej A: Jaslar e pierwsze zgromadzenie wystawców. Naturalnie, że te je RAE oalon wpędza kora: że był Wachlarz poszedł z rąk do rąk, a szczęśliwa 
ku powstania w Czeczni okazały się fałszywemi. ze na pierwszem tego rodzaju zebrania, La które ka-| "Pp mimo trwające) od kilka dni oh była fre | pprowizacja była w nutach orazyśtkich. [ost 
Moskalofilska Presse donosi, że powstanie Cze- Śułkankiej e |. __ |żdy przychodził w innej myśli, nie mogło być mo- EE abliczności woła ia j} XA 4 a re | Bieg III. Bieg koni pobitych. (Beaten-Handicap.) 
czeńców trwa ciągle. Zdaje się, że nie prędko AE] Mita wy o systematycznych i wyczerpających rozprawach. SSI p liczną. W fi iel do py KA dniach Alfreda Cieleckiego i Kazimierza Tuczyńskiego 
jeszcze ono ustanie. za ib hrie ak Dotkuięto jednakże kilka spraw, zasługujących na wą za zh: miec zieję do poudnia sprze-| Nadzieja* porucznika Delinowskiego wygrała, 


Ablawa, Sinankiej, Opaka i Polomarkiej; naj- wszechstronny rozbiór. Mianowicie poruszył p. Guie- dano 16632 biletów wejścia przy kasach, w ponie-|Bięg IV. Trzeci Mérey Steeple- Chase. (Bieg 
3 , 


Naddunajski teatr wojny. bardziej wysunięte forpoczty tnreckie sięgały do wosz myśl założecia bazaru dla wyrobów przemy yte Ey kers kn ARE STA sed . are RODK) 
Elastyczność naszych pojęć etycznych jest E mnre aea i Gelbunaru. Moskale zaś stali w|5ł2 domowego, p. Marcin Prugar zwrócił uwagę na Fa | ch w i że była A TAR AA cały Angre zb ał E? Ga rę złocie, ofiar 

tak olbrzymia, że na przykład nie bierzemy ni- | Bieli, w Monastyrli, w Obertiniku górnym, w pokczebe oo ea fa y ai tartaku fornirowego, dzień: By. Kostecki, Gros & Stris, Rotlender, Ma- EE wie. a a Sacz. 

gdy za złe dowódzeom wojsk pobitych. iż w ra- |Trsteniku i zdaje się w Meczce. Pirgos wtedy|?: Chotomski podniósł potrzebę ustanowienia pła- łecki, Gubrynowicz & Schmidt sprzedają codziennie Tor na przestrzeni 3300 metrów mieścił 15 

portach swoich starają się jak najbardziej osła- |jnż był według wszelkiego prawdopodobieństwa ei dja elegy rę de Ryk „it około 2000 sztnk biletów familijnych (po 10 sztuk|przeszkód rozmaitych, trzeba było po dwa razy 

bić doniosłość swej klęski. Dwuznacznego wyraże- | opuszczony przez Moskali. płodów ao ale. A gr kp lej o dptr azs 2 złr. przesadzić mur, parkan, rów z płotem, dwa płoty 


nia się lub zatajenia jakiegokolwiek boleśnego 
faktu, nie uważamy za kłamstwo i nie poczytn- 
jemy za rzecz, któraby uwłaczała ich honorowi. 
Jednakże i tej licencji naszej jest pewna grani- 
ca, której przekraczać nikomu nie wolno. Wolno 
zataić, zamilczeć, nic nie donieść, ale skłamać bez- 
czelnie, przedstawić rzecz wbrew odwrotnie, jest 
już czynem podłym, który z wodza zdejmuje 
wszelką szatę honoru. A właśnie takiego czynn 
dopuścił się wódz moskiewski w niedzielnym 
swym raporcie. W depeszy, datowanej z Pora- 
dima 15. bm., w. ks. Mikołaj powiada dosłownie 
tak: „Dnia 15. września ostrzeliwano dalej Ple- 
wnę; Turcy na ten ogień prawie zgoła nie od- 
powiadali.“ Sądząc z tej depeszy, można byłoby 
przypuścić, że w sobotę toczyła się lekka walka 
artylerji pod Plewną, w której Moskale brali głó 


Że na tych stanowiskach nie mogli Moskale Zwracamy uwagę, że wedle rozporządzenia dy-|jęgen za drugim i tdi 


długo się ntrzymać, to się samo przez się rozu- 
mie. Zamknięci w trójkącie pomiędzy dwiema 
rzekami, Jantrą i Dunajem, byliby sobie zgoto- 
wali kąpiel w Dunaju. Musieli więc już Jantrę 
przekroczyć, Ale dlaczegoby carewicz tak stchó- 
rzył, że aż do Sistowy kwaterę swą przeniósł, 
tego zrozumieć nie możemy. Od Bieli do Sistowy 
jest 25 kilometrów. Któryż wódz tak daleko w 
tyle od swego frontu przebywa? Mógł przecież 
carewicz rozłożyć się gdzieś w połowie drogi po- 
między Bielą a Sistową, np. w Pawłowie. Chy- 
ba może dlatego tak oszczędza swoją osobę, Że 
nie chce Moskwę na niepowetowaną jej stratę 
narazić ? 


potrzebie założenia stowarzyszenia ekonomicznego, 
które wytknęłoby sobie za zadanie pracować sy- 
stematycznie nad zwalczaniem tych trudności, któ- 
re dotychczas stoją na zawadzie rozwojowi prze- 
mysłu w naszym kraju. 

Ażeby dyskusja nie rozstrzelała się licznie na 
różnorodne przedmioty, zaproponował p. Ihnatowicz, 
iżby wybraną została komisja, któraby dokładnie 
opracowała wszelkie wnioski nadające się pod roz: 
biór tych zgromadzeń, sformułowała je odpowie- 
dnio, i przedłożyła je następuemu zebraniu wy- 
Btawców, 

Wniosek ten jednomyślnie został przyjęty. Do 
komisji wybrani zostali pp. dr. Baraniecki Adrjan 
(który jednakże tylko przez cztery dni może ucze- 
stnić w jej pracach, gdyż musi wracać do Krako- 


sezonowe, ważne aż do końca trwania wystawy za przebywając wszystkie przeszkody z największą 
5 złr. w, a. przyczem otrzymują kupujący znaczki łatwością i jakby dla zabawki, pomimo że wido- 
blaszane, uwalniające ich od okazywania biletu słu- cznie się nje spieszył, już się znacznie był odsa- 
żbie przy każdem wejściu ua plac wystawy, dził, Zbliżając się powtórnie do trybuny przy= 


5,000 złr. zebrać. cemi przeszkodami, 
WW dow « Tymczasem „Hanka“ pułkownika Pelikans po 


uroczyste odsłonięcie pomnika wystawionego starā- | szej walki. „Kraks“ biorąc przeszkody jedną po 
niem obywateli miejscowych i zamiejscowych ua|drugiej nadz wyczaj świetnie, tak daleko zostawił 
pamiątkę hołdu wierności, jaki Stefan, Wojewoda |za sobą drugiego konia, że po ostatnim skoku 
Wołoszy i Mułtan składał Kazimierzowi IV Jagiel-|p. Tuczyński nie widząc potrzeby pospiechu zaczął 
lończykowi pod Kołomyją we wrzednia jr. 1485. O|kłusować, a do mety dojechał stępo wśród grzmota 


: ; s 4 i ipki:|wa z powodu otwarcia kursów szkolnych w tam- a = 
wny udział, a Turcy bierną odgrywali rolę. Tym Dokończenie opisu walk w przesmyku Szip R p 2. godzinie po połndniu wyruszy pochód z kościoła | oklasków. 
e rm qr dT O Ao o 7 Bd dy Ta fg Epia Gł ser „pr Ka pi" parafialnego na miejsce pomnika, Po odsłonięciu i Jak poprzedzającego dnia, nastąpiły i tego 


basza do reszty pobił Moskali, odebrał im, jakjszli d. 25. wieczór w ofenzywę i zamierzyli zdo- 
się zdaje, posiadaną przez nich.redutę grzywi-|być wzgórza Aikirdij-Bel na lewo od wsi Szipki, 
ekg, i zadał im stratę, wynoszącą 8.000 lndzi. |które Turcy zajęli i z nich moskiewskie szańce w 
Taki właśnie raport Osmana przedstawił į przesmyku bardzo skutecznie ostrzeliwali. Usły- 
w. wezyr ambasadorowi angielskiemu, Layardo- |szałem silny grzmot dział, który pewnie i w Ka- 
wi. Że Osman basza nie kłamie, to nie ulega |zanłyku słychać było, i z największym pospiechem 
EM Ma ieliś dość bności {kiem walki. Nie mogłem atoli dostać wierzchowca, | zadania 
dnie jego raporta i mieliśmy dość sposobności | siem - A , y 07 6. wiel — Zółkiew, 17. września. Wracam ze mszy|szkodami). Z 10 koni zapisanych biegało 4. 
przekonać sig, že nietylko nięcprzesadła ało ia. j draia. ot kaka OO ił ah RA. odbyć? i gej o | odprawionej w kościele farnym na intencję powo- Wygrał por. Hrehorowicz na koniu włesnym 


j ie j a: t o- |maszerującem, arbami z amunicją i rannymi, że mi- J 
S$ 10 cą zalane TA mo MALY pospiechu zaledwe e północy d. Wnioski, jakie kto życzył by sobie poddać dzenia oręża tureckiego, © czem wam zaraz dono- siwym „Oziko”, wychowany w Siedmiogrouzie. 


uroczystem poświęcenia tego pomulka, jako też po|duia wyścigi wojskowe 9, pułku dragonów. 


rski, i ń in, £ 
Górski, Merunowicz Tecfl, Prugar Marcin, Serw4- wygłoszeniu stosownej mowy przez dr. Koslbę, na- I. Bieg podoficerów (z przeszkodami.) 


towski Maciej Zenon, prot. Władysław Rozwadow- 
ski i Syroczyński Leon. Komisję upoważniowo do, 
przybierania w swe grono tylu członków z pomię- / 
dzy nieobecnych -na posiedzeniu, ile jej wyda się 


Komitet zawiązany w celu postawienia pomui-|chowu p. Ochockiege pod wachmistrzem Weiss, 
ka wyraża nadzieję, iż w tej narodowej aroczy- |który otrzymał jako pierwszą nagrodę srebrny ze- 
stości zechce obywatelstwo nietylko miejscowe ale | garek ankrowy, z łańcuszkiem. 


ga ludzkości Polska powatanie ? Zresztą takie na. t 


ne były 3 komedje : „Kajcio*, Stan. Dobrzańskiego | 


serdeczujejsze składamy dzięki, Nierównie większe - 


naszkicował „Projekta“ dochodzącego do mety, i. 


rekcji można teraz nabywać w jej biurze karty W pierwszym obiegu koła „Kraka* br. Heydla > 


Dochód ze sprzedaży biletów wejścia dosięguął spieszył biegu, lecz przebywszy podwójną naprze* - 
już z dniem wczorajszym około 11.000 złr. w. a. | ciw. tejże przeszkodę (płot z rowem) znowu zwóle ` 
ogółem; spodziewano się za cały czas wystawy ni} przed następującemi gęsto po sobie następują” ; 


— W Kołomy: odbędzie się duia 23. b. w.|pierwszym obiegu zmyliła drogę i zaniechała dal- - 


stąpi wielki festyn ludowy. Do biegu stanęło 9 jeżdzców, wygrał koń ` 


Znamy wszystkie poprze- |udałem się na miejsce, aby być naocznym świad- | potrzebnem dla należytego spełniania PorpczoneGo || zamiejscowe liczny wziąć udział, IL Bieg oficerów na koniach własnych (z prze” 
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Telegramy innych pism. 

Buakareszt 16. września. Wczorajsze zwy- 
cięztwo Osmana baszy było zupełne, 1 daleko 
większem aniżeli d. 12. Bliższych szczegółów 
niema. Pewnem tylko jest, że Moskale stra- 
ciwszy 13 do 20.000 ludzi, wyparci zostali ze 
wszystkich pozycyj, nie zaś jak urzędownie 
twierdzą, z trzech południowych. Charaktery- 
stycznem w tych doniesieniach jest, że Moskale 
szańcują Się na swych pozycjach, zatem Oba: 
wiają się ataku tureckiego. Nieporządku jaki 
po tych wypadkach powstał — nie potrzeba 
opisać. Następnego dnia próbowali jenerałowie 
moskiewscy ustawić kolumny do szturmu; ale 
poprzestano tylko na próbie. Turecka kawale- 
rja nie mogła ścigać, gdyż z ludzkich trupów 
ntworzyły się na około, istne zasieki. Z pewnych 
Źródeł donoszą, że książe Gorczaków żądał po- 
średnictwa Bismarka i Andrassego W celu za- 
warcia zawieszenia broni, (Detsch e Ztg. 

Wiedeń d. 16. września. Z doniesień ber- 
lińskich można poznać, że nastąpił tam zwrot 
ku medjacji. Jak słychać, Stało się to w sku- 
tek wypadków pod Plewną i kroków, jakie w 
ich następstwie poczyniła Moskwa. . W  tutej- 
szych kołach uważają położenie armii mosk ew- 
skiej za arcykrytyczne, gdyż już jest zagrożoną 
jej linia odwrotowa. (Pester Lloyd.) 

Londyn (|. 1s. września. Podróży hr. 
Müustera (posła Niemiec W Londynie) do Knowsley, 
gdzie przebywa hr. Derby, przypisują tu zba- 
czenie dyplomatyczne. Sądzą tutaj, że ks. Bis- 
markowi znowu wydało się koniecznem działać 
pośrednicząco między Moskwą a Anglią. W sku- 
tek kooperacji tureckich państw lennych z Mo- 
skwą wzmogło się rozjątrzenie Anglii przeciw 
Moskwie. a chodzi właśnie o to, aby, gdy ua- 
dejdzie chwila stosowna, Anglia co do przyszłej 
medjacji inicjatywę podjęła. (Pester Lloyd.) | 

Kostantynopol d. 16. września. Wielki 
wezyr zawiadomił mr. Layarda, że Osman basza 
d. 15. b. m. pobił Moskali, którzy mieli stracić 
8.000 w zabitych i rannych. Walka trwa dale,. 
(Niue Fr. Presse.) i 

Konstantynopol d. 17. września. Pod 
Plewną w bitwie z d. 15. mieli Turcy 3090 
Moskali wziąć do niewoli. (X. F. Pr.) ) 

Bukareszt d. 17, września. Obcy wojsko 
wi atasze, przybywający tu z moskiewskiego o0- 
bozu, twierdzą, że nie można na nowo rozpocząć 
operacyj przeciwko Plewnie, gdyż położenie ca- 
rewieza nad Jantrą jest bardzo krytyczne. Pod 
Sistową i Nikopole m poczyniono już środki ostrożno- 
Ści, aby te punkta zabezpieczyć od zaskoczenia. 

Przybył tu silny oddział gwardji. Czynią się 
przygotowania dla przezimowania Moskali w Ru- 
munii, (N. fr. Presse.) 

Wiedeń d, 17. września. Tutejsze dyplo- 
matyczne kola miały sig dowiedzieć o wielkiem 
pornszeniu w Petersburgu, które zmusza rząd do 
wszelkiej przezorności. W ostatnich dniach były 
zbiegowiska uliczne, a oburzenie ludności doszło 
do najwyższego stopnia z tego powodu, że urzę- 
dowe depesze milczały o klęskach pod Plewną, 
o których ze wszystkich stron donoszono. Temu 
przypisują ustęp, umieszczony we wczorajszym 
telegramie, i tłumaczący w. księcia: „Nie miałem 
czasu do telegrafowania. (Deutsche Złą ) * 

WTyflis 16. września, Nie myślą już o ofen- 
zywie ;, rekonesanse staczają z sobą ntarczki bez 
żadnego znaczenia. Jenerał Smiekalow przysłał 
tu 20 podżegaczy z obwodu Tereku, gdzie po- 
wstanie jeszcze nie wygasło. ( Presse.) 

Petersburg 17. września. Wojska w ob- 
wodzie Tereku operują tylko przeciw powstań- 
com, którzy się tam najuporczywiej trzymają, 
(Neue fr. Presse). 

Rukareszt d. 17. września. Główna kwa- 
tera carewicza przenosi się do Sistowa. (Presse.) 

Bukareszt d. 17. września. Odd. 13. bm. 
trzymają się Moskale pod Plewną tylko obron- 
nie. Kilka tureckich ataków na redutę grzywi- 
cką odparli Moskale i Rumuni bardzo krwawo. 
( Presse.) 

KKoustantynopol d. 17. września. Część 
oddziałów landwery, stojących między Filippopo- 
lem a Sofią, oddano pod rozkazy Szakira baszy 
i polecono mu, aby się udał za Bałkau pod Ple- 
wnę. Komendę nad obozem pod Jeni-Sagra ma 
objąć Rassim basza. (Fremdenblatt.) i 

Bukareszt d. 17. września. Czynią się 
wszelkie przygotowania do zimowej kampanii. Z 
Kremeńczuga sprowadzają koleją zimowe muu- 
dury i 100.000 koców. W Maczynie, Sistowie i Ni- 
kopolu składają zapasy dla zaopatrzenia armii. 
Jenerał-adjutant Todleben będzie kierował forty- 
fikacjami stacyj zimowych i wojskowych punk- 


tów zbornych. Gwardja i gtenadjery, którzy nad-, obwarowania. Zdaje się więc, że jak z grzywic | towarzystwie syna swego, 


chodzą w pospiesznych marszach, przydzieleni |kiemi redutami, tak i tu Turcy mówią prawdę, 
będą do armii nad Jantrą i pod Plewną. (Presse.) donosząc o zdobyciu obwarowań św. Mikołaja, i 

Londyn d. 17. września, Korpus Skobie- | Moskwa również, donosząc o odparciu Turków 
jewa odniósł we środę bardzo dotkliwą klęskę. |od jednego obwarowania na górze św. Mikołaja. 


Oficerowie padali w przerażającym  stosuuku. 


Poniżej znajdą czyteluicy kilka telegramów, 


W armii tej został tylko jeden komendant pułku. wskazujących, iż dyplomacja czynnie się krząta 


Jenerał Skobielew tak się wyraził przed kore-| 


spondcentem: „Niema już moich pułków, nie mam 
Żadnych vficerów. Nie żalę się na nikogo, taka 
była wola boża.* 

Pułkownik Wellesley przybywszy do Buka- 
resztu doniósł, że Moskale fortykują Się w Grzy- 
wicy. 

yn l basza właśnie łączy się z Mehe- 
metem Alim. Obydwaj rzucą się na carewicza, 
aby jego armię wyrzucić za Dunaj. (Daily News). 

Jessa dnia 17. września. Z pewnych źró- 
de} donoszą, Że pułkownik Eristów, komendant 
Ardahanu, otrzymał rozkaz zburzenia reszty for- 
tyfikacyj, i wyprowadzenia w granicę Moskwy 
załogi, która składa się z 9 batalionów (Tagblt.) 

firaków dnia 17. Września. Włościanie 
Kongresowej Polski, obawiając się, że po kilęs- 
kach pod Plewną nastąpi nowa rekrutacja, 
chronią się do lasów. (Presse). 

Bukareszt dnia 16. września. Dzisiaj 
krążą przerażające pogłoski, które wzburzają i 
zatrważają ludność. Rano mówiono, że Sulejman 
basza zdobył przesmyk Szipkę i z wielkiem 
wojskiem maszeruje ku północy; po południu 
znowu mówieno, że Osman basza odebrał Mos- 
kalom wszystkie przedtem zdobyte pozycje tu- 
reckie, i że Moskale przytem stracili 20.000 w 
zabitych i raunych. O godzinie 10 w nocy otrzy- 
mał ks. Gorczakow depeszę, po której odczyta- 
niu wobec poufuej osoby rzekł: „Nasze położe- 
nie jest rozpaczliwe.* Dowiedziałem się o tem 
od tej ponfnej osoby. (Deutsche Ztg.) 


rlegzramy Gaz. Nar. i ostat, wiadomości. 


Dzisiejsze telegramy, podane przez Cvrresp 
Bureau, Polit. Corr. (redaktorem obu jest sekre- 
tarz miuisterjalny, Hirschfeld), przez berlińskie 
podobnego rodzaju Woiffsbureaw, jak i z Peters- 
burga przez biuro tamtejsze starają się zatrzeć 
wrażenie, wywołane okropuą klęską Moskwy pod 
Plewną. Correapondenzbureau, przemilczawszy 0 
telegramie Qsmana baszy z dnia 16. września, 
donoszącym o Świetnem zwycięstwie tureckiem 
dnia 15. września pod Plewuą odniesionem, po- 
daje kalmujący telegram, iż depesza, udzielona 
przez wielkiego wezyra angielskiemu ambasado- 
rowi, Layardowi, odnosi się do potyczki częścio- 
wej dnia 15., września stoczonej, ale nie do po- 
wszechnego szturmu tureckiego. | 

Zdaje się, że walka dria 15. września to- 
czyła się o Grzywicę. Lecz skoro Moskwa stra- 
ciła 8.000 ludzi, więc główne siły moskiewskie 
musiały w ciągu walki występywać do boju, 
który się rozwinąt w formalną bitwą. Wolffsbu- 
reau 4 powodu, że na jednym punkcie toczyła 
się walka, nazywa ją częściową potyczką, aby 
zmniejszyć doniosłość klęski moskiewskiej. W 
ogóle wszystkie telegramy dzisiejsze usiłują je- 
dynie podnieść fakt, iż jeszcze Moskwa nie ustą- 
piła od Plewny, ale nie śmią zaprzeczyć, iż 
straciła wszystkie d. 11. września zdobyte re- 
duty, i że w skutek tego cofnąć się musiała o 
13 kilometrów od Plewny. Telegranom tym mo- 
skalofilskim chodzi jedynie o to, iż Moskwa nie 
jest jeszcze w zupełnym odwrocie od Plewny, 
iż jeszcze stoi pod Plewną, mniejsza o to, że w 
oddaleniu dwumilowem, z którego ostrzeliwa wy- 
sunięte pozycje tureckie. Nie omyliliśmy się po- 
zawczoraj pisząc, iż duma moskiewska nie do- 
zwołi Moskwie cofnąć się zupełnie ku Dunajowi 
lub za Dunaj, więc znowu jak po klęsce Kriide- 
nera d. 30. i 31. lipca, cofnie się do swych ob- 
warowanych pozycyj, tam się reorganizować i 
czekać będzie nowych posiłków, i tem spowoduje 
katastrofę nieuniknioną. 

Ze Moskwa cofnęła się od Plewny najmniej 
o dwie mile, najlepszym dowodem są urzędowe 
biuletyny moskiewskie, datowane nie z Poradimu, 
nie z Bulvareni, ale z Górnego Studenia, gdzie 
obecnie znajduje się już główna kwatera w. ks. 
Mikołaja. Od Poradimu, gdzie była główna kwa- 
tera, do Górnego Studenia jest 40 kilometrów, 
Gorni Studen leży na drodze z Bulgareni do 
Bieli, między rzeką Osmą a Jantrą. 

Biuletyny urzędowe moskiewskie, poniżej u- 
mieszczone, zaprzeczać się zdają biuletynowi tu- 
reckiemu Sulejmana baszy o wzięciu obwarowa- 
nych pozycji św. Mikołaja przez Turków. Tę 
sprzeczuość łatwo wytłumaczyć. Sam biuletyn 
turecki mówi, iż jeszcze do wzięcia są dalsze 


inicjatywy, i 
podało telegram 
żadnych projektach medjacji i zawieszeniu bro- 
ni nie nie wiedzą. Z Wiednia jednak zdradzono 
tajemnicę, 
djacji. 
mość, iż Moskwa czekać będzłe jeszcze wyniku 
bitwy, która w tych dniach stoczyć mają Moskale 


jak nam telegrafują z Wiednia. Jeźliby Moskwa 
zwyciężyła, wtedy wezwanie o medjację ma być 
cofnięte, a Bismark ma jej zaniechać. W Salc- 


około projektu wystąpienia z medjacją między 
Moskwą a Turkami. Z Berlina poruszono tę 
myśl na wezwanie cara, a jak z londyńskiego 
telegramu wywnioskować można, Bismark pra- 
gnie dla tej medjacji pozyskać i Anglię. Niby 
to gabinet berliński występuje z własnej 
dla tego Correspondenz-Bureau 


z Petersburga, iż tam o 


iż sam car zawezwał Berlin do me- 
A z iunych źródeł dochodzi nas wiado- 


pod Bielą. 
Tam padnie rozstrzygnięcie całej kampanii, 


burgu na dzisiejszym zjeżdzie Bismarka z An- 
drassym ma stanąć umowa, w jaki sposób na 
wypadek przegranej Moskwy, ma być zainsceno- 
wang i przeprowadzoną. Bismark liczy głównie 
na Austrję, iż za jej przyczynieniem, pod jej 
presją, Moskwa będzie ocaloną od katastrofy i 
zupełnego upadku. Czy hr. Andrassy ulegnie je- 
gu wpływowi, wkrótce się okaże. 


Konstantynopol 18. wrześcia. Zu- 
pełne opuszczenie przesmyku Szypki przez 
Moskwę uważają za bliskie. 

Moskwa, która opuściła była Ardahan 
i cofnęła się do fortecy mir Oghłu, po- 
wróciła znowu do Ardahanu. Lecz zdaje się, 
że wkrótce znowu go opuści. („Cor. B.*) 

Petersbarg dnia 18. września. 
(Urzędowe). Z Górnego Studenia 17. 
września donoszą Biokada i bombar- 
dowanie Elewny trwa dalej. Na rozy 
cjach, wybranych przez wielkiego 
księcia Mikolaja, już ustawiono dzie- 
więć baterji, które Turkom znaczne 
czynią szkody. 

Po pięciodzieunnem bombardowa- 
miu uderzyli Turcy dziś rano niespo- 
dziewanie na gorę św. Mikolaja. O 5. 
godzinie rano walka rozwinęła się na 
calej linii. Po zaciętej, dziewięciogo- 
dzinnej walce odparto Tnrków z wiel 
kieini stratami. £ nasze straty są zna- 
czne. Pulkowuik ks. Meszczerski zgi- 
Bual; pułkownik Tieszelnikow ranny. 

Bukareszt d. 18. września Pod Ple- 
wną walka artylerji trwa dalej. Księżna ru- 
muńska kazała wielu raunych Rumunów 
umieścić w szpitalu, urządzonym w książę- 
cym zamku w Cotroceni. Angielski pełno- 
mocnik, pułkownik Wellesley, przybył do 
Bukaresztu. („Pol. Corr“.) 

Konstantynopol 17. września. Po 
mimo- ostatniej krwawej porażki moskiew- 
skiej, podług najnowszych wiadomości od 
Osmana baszy, ma walka pod Plewną trwać 
dalej. 

Sulejman basza telegrafuje: Po zdoby- 
ciu pozycji $. Mikołaja atakują teraz Turcy 
ostatnie pozycje moskiewskie w przesmyku 
Szypki. Walka trwa dalej. 

Inny telegram Sulejmana donosi: Wy- 
słany w przesmyk Bughaz oddział rekone- 
sausowy stoczył potyczkę z oddziałem mo- 
skiewskim i pobił go. Moskale stracili 200 
ludzi. („Corr. B.*) 

Petersburg 18. września Wszystkie 
pogłoski o medjacji i zawieszenm broni, 
podawane w dziennikach zagranicznych, są 
dowolnemi kombinacjami, („Poł. Corr.*) 

Konstantynopol 18. września. We- 
dług najnowszych. wiadomości, Moskwa je- 
szcze stoi pod Plewną w około. Depesza 
udzielona Layardowi wczoraj przez wielkiego 
wezyra, zawierała tylko wiadomości o czę- 
ściowej potyczce, ale mie o powszechnym 


niemiecki, 
Knowsley 
do Berlina. 


(Mehmeta Alego) 
Dania 15. września trwała bitwa pod 
Piewną przez 1! godzin. Klęska Ño- 
sakwy była straszliwa. Odwrót zamie- 
nit się w dzik: ucieczkę. Straty mio- 
skiewskie z duia 15. 
uosiły 10.006 w zabitych I ranuyeh. 
Turcy zdobyli 8 działa z jaszcz» kami, 
30 wozów z amunicją, wielką ilość 
wozów prowłantowych, 5000 kara- 


wo'le. 


mała wiadomość, iż Sulejman basza 


Herberta,  odje-, Wiedeń dnia 19. zabic Izba po- 
chał po połuduiu do Śalcburga. „słów Fux i 37 towarzyszy wnoszą 1nterpe- 
Petersburg d. 18. września: „,Gołos* lację do ministra prezydenta, czy zamierza 


|donosi: Jenerał Totleben odjechał dzisiaj do rząd w śród najnowszych wypadków na 
głównej kwatery armii naddunajskiej. Wczo- teatrze wojny istotnie zachowywać zasaię 
raj odszedł nowy pociąg sanitarny do Ki- neutralności w obec wojujących stron, czy 
szeniewa. 


, zamierza rząd szczególnie dla zachowywania 

Londyn d. 18. września. Ambasador tej neutralności i dla odparcia przyszłego 

hr. Münster, powrócił dziś z zagrożenia austrjackich interesów, użyć ca- 

od lorda Derby i jedzie znowu łego swego wpływu, aby Serba nie wzięła 
udziału w wojnie ? 


W ostałniej chwili otreymujeny następujące 
telegramy : 


FEWORRE "TONI 
W teatrze hr, Skarbka 
We środę dnia 19. września. 
Z jakim się wdajesz. takim się stajesz 
Przysłowie dramatyczne w 1 akcie Aleksandra 
hr. Fredry (ojca), 


ŚWIECZKA ZGASŁA 


Komedja w 1 akcie Aleksandra hr. Fradry (ojca), 
DWIE BLIZNY 
Komadja w l akcie Aleksandra hr. Fredry (ojca). 


Porządek przedstawień : „Dwie blizny * „Z jakim 
się wdajesz, takim się stajesz." „Świeczka zgasła. * 


Główna kwatera Wodiczka 
dnia 18, września. 


września wy- 


binów, i 1000 zolnierzy wzięli; w nite 
We czwartek dnia 20. Września. 


© o 
Emigracja chłopska 
Obraz dramatyczny ludowy w 5 aktach, a 6 odełó» 
nach przez Wład. Lud. Anczyca napisany, uwłeg= 
czony nagrodą na konkursie krakowskim r. IG7Q. 
Muzykę z motywów narodowych ułożył Fr. Siow- 


i Ą kowski 
Belgrad d. 19. września. Na depeszę | AJ] |--A. 2 MAMIE 
Gorczakowa, urgującą Serbię do akcji, rada Początek o godzinie 7mej wieczór. 
ministrów, pod przewodnictwem księcia Mi- : = 


Przyjechali dnia 18. września 1877. 

„HOTEL ZORZA : -Heimreth z Wiednia, Do- 
lańqki z Grękowa. W. Kęplicz z Podola. B. Mate- 
wicz-z Fetersburga. 

HOTEL EUROPEJSKI: S. br. Hagen s Wiel- 
kich ócz. A. Hammer z Czerniowiec. 

HOTEL LANGA: W, Błażowski z Drohoby- 
‘cza: H. Kampfe z Lubycza. M. Schreider z Wie- 
„dnia, G. „Balk z Hamburga. Z. Sopióski z Żółkwi, 
J. Jakubowski z Sambora, 

HOTEL ANGIELSKI :. A. hr, Łoś z Hreben. 
ny. A. hr. Marasse z Marcinkowic. A. Bóbr z Pe: 
dola. N. Gołaszewski z Tonstobaby. L. Janocha s 
sko) | Obertyna. W. Topolnicki z Podola. 8. Wolski g$ 
Musiał om rozwiązać Izbę deputowanych, ' Bochni.. T. Katscha z Cieszyna. A. Richter s 


gdyż chciała ona równowagę. utworzoną Snczawy. 

przez koustytucję między władzami, zastąpić | HOTEL KRAKOWSKI : K. Berhard z Szcger- 
despotyzmem nowego konwentu. Nikt nie $" JE Czyński zZ Znrawna. U. Kański z Karowie. 
powinien sądzić, że ma . Nazalewicz z Dntkowa. 


; on zamiar obalićj' HOTEL WARSZAWSKI: W. Melbachowski 
republikę. Będzie on strzedz powierzoną MU g Brzożan. A. Ligęza z Białej. 


konstytucję i zjedna jej szacunek. | em RR RAN MKS | 
Marszałek oczeknje wyboru Izby któ- 

raby się wzniosła ponad usiłowania partji, | 

a zwróciła swą troskliwość do. spraw kra- 

jowy ch. 


Lomdyn 19. września. Angielska 
ambasada w Konstantynopolu otrzy- 


wczeraj zdobył ostatnie pozycje mo- 
skiewskie w Szypce. Straty;moskiew- 
skie ogromne. 


lana pozawczoraj odbyta, uchwaliła, iż Ser- 
bia ostatecznie odracza akcję do wiosny. 
Paryż dnia 19, września. Manifest 
marszałka prezydenta, wydany do narodu 
francuzkiego, powiada, że marszałek nie chce 
wywierać żadnej presji na wybory, lecz tyl- 
ko rozprószyć wszelkie dwuznaczności. Od 
lat czterech utrzymywał onspokój. Zaufanie, 
jakie wzbudził u monarchów zagranicznych, 
pozwala inu zawiązywać coraz  serdeczniej- 
sze stosunki ze wszystkiemi mocarstwami, 


"KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ. 


WIEDEŃ 18. września 1877. 

godzina 2. minat 30. po południu. 
Losy kredytowe 165.75 Węgier. kred- 209 50 
Akcje fran.-anst, —,—. Anglo-aastr.  116— 


Rząd oznaczy kandydatów; „którzy bę- 


i k -i p 7 | Unionshank 76 75 Kolej Kar. Lud. 254 78 
dą „się mogli na jego imię powołać. Przeci- | Nordbahn 197 50 Kolej połudn. 32 25 
wne jego polityce wybory zaostrzyłyby kon- |Kolej Alföld  121—. Kolej Elżbiety 181.— 
fliki, podsyciły agitację i zrobiły z Francji Kolej Lw.-czer. 125 —. Węg. Nordostb. 119 — 
przedmiot nieufności. Jego zaś obowiązki ro- | Rudelfsbatn  1I8—.  Węg. Ostbcha. — — 


Węg.vbl, pań, w zł. 67.50. Galic. indemniz. 84 — 


słyby z niebezpieczeństwem. On niemógłby 


3 £ A j „ (Losy zr.1864 13450. Kolej siedmiog. 114.— 
być ani narzędziem radykalizmu, ani by DIE |Verkchrsbahn  88.— Losy tureckie 16 — 
mógł opuścić stanowiska,, na którem go kon- ; Weg. galic. kolej 109 50. Kolej państw. 284.25 
stytucja postawiła. Pozostałby na tem sta- | Bankverein 83.—, Losy węgier. 8375 


nowisku, aby bronić przy pomocy senatu R R e —.=. Marki niemieckie et. 57 85 
interesów konserwatywnych. Powinnoby się WODE rane Papier. 1.20—. Usposebienie: silne. 
słuchać słuchać jego głosu. (On jest żoł- EEEE TORA 
nierzem, który żadnej partji, żadnej, ani Aa leż ua aTa 

wolucyjnej ani wstecznej namiętntności służyć! „ Nipiejszem mam zaszczyt zawiadomić WW. 


: À ð . - A : 5 a”. jwłaśclcieli dóbr, iż przeniosłem moją fab wy- 
nie będzie, kierując się jedynie miłością 0j-' popu machin i narzędzi rolniczych z die dh 
czyzny. 


Przemyśla i urządziwszy takową w większych roz= 
Wiedeń d. 19. września [pr.]. Z do-jPisrach zaopatrzyłem ją w doborowy materja? i 
brego źródła dowiaduję się, że z medjacją 


i wszelkie części składowe. — Mając przy tem wła- 
: ; ang odlewarnię żelaza, mogę wszelkie zlecenia jak 
mają się wstrzymać, dopokąd nie będzie sto-, najpunktnalniej usknteceniać. 
czona pod Bielą walna bitwa między. armią! Dziękując równocześnie za już doznane wzglę: 
Mehmeta Aliego a armią następcy tronu. | dv. ośmielam się proBić o dalsze łaskawe zlecenia 
Hrabia Andrassy wczoraj wieczór udał sięļ! 7rszem 
do Salcburga, gdzie się zjedzie z księciem 
Bismarkiem. 


Saleburg 19. września. 


Zostaję z wysokiem szacankiem 
Michał Dornwala, 


| Dom bankowy 


Bismark i 
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prawdziwa niesfatszowąna, io sma" 


rowami  delikatniejszych części 
MaAsSZYDŁ ; 


MASZYNA i P b T 
DTTA NA. Nauczyciel 


(racz ce. W. ministerjum hendin we Wi. jezyka francuskiego przy gimua , 
dàm 1 Eerlinie uprzywił jowana. 
im z lziennie pirzòssł e 8 korey kartofli, przy Mo udzielenia tegoż języka wedle nujno wszelkie gatunki piwa, posiada praktykę 
4 PLEJ maszynowy OR" dwóch ludzi | dwóch koni, wyna- Watel praktycznej metody z polskim Id azugeletrej sło? sy z dobrai świadectwem 
m . nku 4nuni go B ozhackiego Ceng 1 Meńieekiw wykładew. Ulica Zrelona Nr. * E 

ilr. Zamówienie przyjiiujt się na Wy:ta ADOLPHE KEAUHOURG prof de langue 
wię We Lwowie, lau w fabryce Cuylew- Iutcalse au I Gywiuse cl nux Ecoles 
skiego w Tarnowie 'Fieć maszyna juk ob. Febe. 425% 4— 
talowano). Antoni Brochocki. tu zh 


we EOP 
10- letnia sława! xOkazya niesłychana! 
Bæ Wielka partja zastawionych “5k 


Prawdziwe ày UDatr/ou® stewplem { 
Boidt-Genf. plócien bielizny stołowej, chustek io nosa, ręczników, 
jakoteż gotowej 


0 LDTA 

B AL uęezłciej i żeńskiej bielizny 
amerykańskie krew czy- wyprzedaje się v więcej jak z 40°, opústu cen fabry*nyeh 
szczące pigniki. 


technik, posiudzujący świadectwa z che inji 


occo 


w udkwaszonytw stanie uajloj:szy dla 
sma irówania lokorobil, giewników, 
Evstirei., młoearpi itp. w każdej ilo- 
ści pu naiumierkuwańszej cenię. 


KORIOSOT 


jaho najlepszy środek dla zrobienia 

ubuwia nieprzemakalnew, kaźdą skó- 

rę miękką i gibka i przez to trwałą, 
L kilogy, po 2 «łr. 30 ct. 


Wszystkie 


Farby olejne 


18 lut livzący. poszukuje ubowiatku, Bił 
see Wiudomyśći pod adresu Mh. A. E, 
ERYSTYNOPOL per Żoleew 12156 č 
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tak suche jak i w najlepszyta poko. 3 pod gwarancją, jak długo zapas trwa. 
Q ście lnianym gotowo utarte, do na- | Pide? ka 1 tr. 50 GL. Wyciąg z protokołu : 
kładania na drzwi i okna, jak w o- Służą do usunięcia wszystkich 9) tuzinów chustek do no a z kolorowym obrębem, przódy zł, ^, 4, 6, S, deraz 


nieczystych złych soków; fegmy i 
scerecji Dozwalniaja w cierpieniach 
hemoroidalnych,  zutwardzeniu itp. 
W wypadkach kobiecych zatrzymań 
iawichsięciu, działają skutecznie vd- 
prowadrajaco. 43 1 3—. 


géi“ na wszelkie wyroby drzewiane 
lub żełazne, oraz potrzebne 
9 pędzle, walce do ifadrowanin, 
A patrony dia malarzy pokojowych, 
Jak rownież wszelkie gatunki 


tylko z- 12 sztuk zł. 1.50, 2, 3 aż do 4 zł, 
9 tuzinów białych płóciennych i batystowych chustek przódy zł 5 6, 8, 
oni do zł 12. teraz tylko 2.50, 3 4, 5 aż do 6 zł. Í 
kawalków płórea 30, 40- i O-łokciowego, dawniej al. 16. 20, 24 %0, UG aż 
do 50 zł, koszreją teras tylko zł. 8. 10, 12, 16, 18 aż do zł. 26 od sztuki. 


A N 5 tuzi ików i serwet kosztują ter z tylko zł. 4,6, 6 aż do zł 8 

¿ r Irauwdziwe do nabvcia w o. || 757 tuzinów ręczu S:<4, JĄ 0 a 6 LPA ZY 

"eż lakierów wiEÓGA ME =. w, JĄ aao najpiękniejsze dumastrowe—6 i 12-osobowe garnitury dawastowe blisko darmo. 
l iubierowania powozów, sprzętów, se BIE W apt Myg. Auckeèrit |||. tazinów węzelukich koszul męzkiel z kolrierzem i bez kołnierza, 2 gład 


w krako ie w apt, Stuckmaru, 
we Wiedniu w apte pod czerwo- 
uyu rakiem. 


u ebii politurowsanych IF lg p 
pu uzjumiarnuwańszej cenie 


jwiesa handel 
00. T. Winckler? 
Paoooovooooo0 


kiem, wyszywanewm i fałdowanem popiersiem, dawniej za sztukę zł. 3, 4, Ö aż 

do zł 8. teraz tylko zł. 150, 2, 3 aż do 4 zł. 

tuzinów najpiękniejszych koszul żeńskich z wyoruemi i moduemi wyszy: 

cinwi, przódy zł. R, 6, 8 BŹ do 10 zł, teraz tylko zl. 2 GO, 3, 4 aż do 5 zł 

WY 6 tużiuów koszul żeńskich z wycinkami, dawniej 3, 4,6, teraz tylko zł. Ló0 

SPA uż do 2 zł p 

15! tuzinów męzkleh i żeńskich kalesonów kosztują teraz tylko zł 1, LÕO, aż 
do 2 zł. od sztuki 

85 tuzinów negliże« i gorsecików nocnych Z wyszywanewi wstawkami i odelu- 
kawi, dawniej ał. 5, 4, ^ aż do zł, w, teraz tylko zł. 1.50, 2, 8 do 4 zł. 

65 tuzinów sukień spodnich szytonowych albo barchanowych, kosztuje teraz 
tylko zł 150 2,3, 6 zł. 

210 sztuk bolorowycu sypialnych sukien żeńskich, kosztuje teraz tylko zł. 4 
5 6, do 8 21. 

20 tuzinów pońezuch 
6, 8, du 10 Ra 

Większa partja kolorowych Creton- i Oxford', noceych i fianulowych koszul 
zdrowotnych i siatkowych jop:k, płócivu nu prześcieradła, serwet kawowych, 
kolor. sukień od prochu, chustek do nosa z kolurową obwódką i mononipnam 

Gratis otrzywają kupający towary w wariości do 89zł, 6 chustek buty sto 


wych i 6 ręezuików albo serwet. 
Zu wyborne i dobru towary ręczy y 
E. FOGI, 
c, k, nadworny fabrykant bielieny £ Wiednia, 
NPY i c. k. sądowy zaprzysiężony taksator. 
Lokal sprzedaży znajduje się jedynie tylko we 
( na ulicy Karola Ludwika 1i. 


LWO 
Zamówienia % prowincji załatwiają Się rychło za nadesłaniem gotówki lub 
za zaliczeniem. 
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un wuwóie. 2-3 0 za 


Glówna wygrana 
R -1;| 200.060 zł. 
ieresa Pacali 
przeniosła swoją 


Najniższa wygrana 200 zł, 
Dnia 1. października i577 

PRACOWNIE 
sukień damskich 


udbędzie się wielkie ciąguienie przez rząd 
założonej i Zsywarantowunej e b, austr. 
przy ul. kopernika 1. 16. 
11. piętro. 331% 3—3 | 


kuiejowej pożyczki państwowej z r ku 


ieńskich | skarpetek zu tuzin teraz tylko zł. 2, 8, 4, 


1:55, w ogólnej sumie 1239 millon., 
235.200 zt. 

Między wysokierui wygranemmi toj 
połyczki znajdują się 200.660, 150 0CU, 
5U.OW) , 25.0 0, 2000y, 16 000, 0.000. 
5.100, 2000, 1.000, 105 al. i 2:0 zł. 
jako majniłuza wygran: każdego wycią- 
gnionego losu. 

adna iūna loteryjnu pożyczka nie 
nastryczą tak wielkioj szansy wygrania 
jak powyższa, a każdy ya małą wkładkę 
może wygrać WQ0.000 wr. Los zs- 
opatrzony w numer serji i wygranej 
kosztuje Ż zł, 3 losy 5 zł, 7 losów 
10 zł, 15 losów 20 at. a. w. w bank- 
notach. 3337 —3 

Łaskawe zan ówienia va nadesłunielm 
gotówki, wykonuje się pospiesznie, su- 
miennie i franco i do kałdego zaimó- 
wieni» dułącza sią plan gry, udziela się 
informacji na każde zapytanie, a po do- 
torunem ciąguienin wyślu się gratis 
SoJdermu dezestnikowi listę wygraniry - 
wygrane wypłaci się natychmiast, Upra 
sza się zatom v spieszne Zamówienia 
te domu łandlowego 

J. Brcycha, 
in Praukfurt „M. Friedbsrgr -Str. 51. 


3:67 + 


Pończochy 


damskie, biale i kolorowe, ekar- 
r elki białe i kolorowe, pońewe- 
syki inxarpotki dzteciune 
biala i kolorowe, prawdziwe saskie 
% bujlepszego materjała i doskona- 
lego wyrobu, poleca SF po cenach 
usjprzystępniejszych UWE 


Huudel płócien, bielizny sto- 
towej i towarów mięszanych 
Kowalski. i Mayer 


Lwów Rynek L 253. 


X RKNARKKNKKK KKRERNKNRAKIKE 
Najnowsze KAPELUSZE paryzkie żę 
© 3249 1-6 gg 
* R 


na sezon jesienny, otrzymałam, 


Topolnickha, we Lwonie plac Halicki Nr. 1. 


3e 
R KIINI ICR KIINI CR IIE RI RIRI 
p | 
| PIERWSZY ZAKŁAD WYROBÓW i 
Galuntery jno- tokarskich, 


istniejący od roku 1836 


JA. Nadwodzkiego 


we Lwowie, rynek 1. 27. 

poleca swój magazyn, zaopatrzony w naj- 

większy wybór cygarniczek bursztyno: 

wych, piankowych, z drzew rozmaitych, 

cybnchy wiśniowe, autypki, jaśminowo la- 
ski, harapy. sperntv itp. 

Fajki prawdziwe tureckie „STAMBUŁKI* 
WIELKI WYBÓR 

Grzebieni rogowych, z rogu bawolego, ze 


-J 
4.3 


Magazyn 
towarów blawatnych i płócien 


„ KNAUERA 


we Lwowie przy placu Katedralnym Nr. 2. 
otrzyinał i poleca w wielkim wyborze 


Chustki jesienne i zimowe 
od zł. 3 do 20 zl. u 


Moce wełniane r | 
w różnych kolorach od złr. 2 do 15 złr. 


3339 1,8 
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Szczotki do włosów i sukien, do ust i 
paznokci z majznakomitszych fabryk 


trancnzkich. "340 1—5 


zza 


Piwowar 


wych a kolor. obwódką, przy kupnie od 60 zł. 12 chustek batysto* | 


Y |zawsze gotowe na „kładzie, 


szyldkretn, z kości słoniowej, z bukszpanu, l z 


Szachy, szachownice. domina. tacki, marki i sztony do preferansa, ar- H p 
caby, kule do kręgielń itp. Kule bilardowe z kości słoniowej, 
} Wyroby drobinzgowe francuskie. 
aF Po stałych bardzo przystępnych cenach. -4B 


v Pi rwsce nagrody 

4 8 

2%) przez Wys. tes, król. rząd 
-.wiałokro.nie wypróbowane 


o eds zło. |Uwieńczone nagrodami 


Pierwsze nagrody fd, 
3 medale srebrue, $ 
AA 


wyłącznie uprzyw tlejowane 4 
tiedynie niezawodnej 


Molla proszki seidlickie | 


$ Wystawa krajowa we Lwowie! 


szd.i jum it szkole realnej ma wolne godziny (Gatrnngschemie) + Wiednia, produkuje, 


Pierwszy skład i praconnia wyrobów tokurskich 
z piaubi, bursziynu, kości słoniowej, drzewa itp. 
RA. WWiSniewsiziej 
we LWOWIE. przy nl. Halickiej L 16 
poleca w wielkiin wyborze CEĘGAWNECZAEU bursztynowi i pixukowe, 
CYWUCHIWY z tureckiej wiśni | (asmiuowe, zawdziwe KE 4 EKG tur 
W | 3 


¿kic i inne wyroby tokurniiie 
Se. po wiernych cenach. mig 
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przybył! do kwowa zpewadcu odbyw 
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lanki w zakres tojže fabryki uchodzące. 


nnki it modełe 


Mieszka «w Hotelu IFarszawskim (I. 28. 


FABRYKANT POWOZÓW-2rs 


Ry: 


I 6 Z 


Przemysłowej | zotów ysi da ctnia 22. 


URE łodziński, 


we Lwowie, plac Marjacki l. 7. obok apt. p. 
Mikoluscha, polecz Wysokiej Szlachcio i Szab. 
P. T. Pabliczności swój 


MAGAZYN KRAWIECKA 


ares - 
zaopatrzony w Jednocześwe po 


amamen i 


I 


wielki leca wielki wy- 
elegance- 
wair ad A r-tiaRTGN SU 
najmodniejszych kien tak dle do- 
> g których zamówie. rosłych jak dia MUZY 
nia wykończa słaranuie w i 
Jak uajkrócszy m chłopczyków 
czasie. każ dego wieku. 


Zune BUNDY AMERYKAŃSIKKE, nieprzemakalne, 
340 


6- ? 


Jana Hoffa 
| piwo zdrowia z èkstra- | 
| ktu słodowego | 
| 43 kroć odszczególniene, otrzy- 
| mało w r. 1878 i 1877 dziewięć 
| nadwornych patentów, pomiędzy 
temi Jego Mości cesarza Austrji 
jA Niemiec i króla Saksonii, itp. 


piersiowe cukierki 
słodowe 
(5 kroć odszezegolniono, otrzy 
"mały w r, 1976 i 1877 dziewiyć 
| nadwornych patentów, pumiędzy | 
tomi Jego Mości cesarza Anstrji | 
'i Niemiec i króla Saksoni:, itp. 


Nu ospałość funkcji organów brzusznych, w chronicznych knta- 
A rach, w wielkiem ubytku soków i schudnienin, skutkowało Hoffa 
M piwo z y paon 1 

a Okazalo się we wszystkich miarkowanych wypadkach przy piciu | 
M iako przyjemny i skulkujący napój pozywny t wamaćcniajądj. 
eat Pr aj ©. k. komisarz: Pirz, 
2751VI 5—-% v. Gayersfeld, major. 

4 i br. Mayer, lekarz pułkowy. 


c. k. undworuego liveranta, wielu rządzących ksią- 
żąt w Europie, pana Jana Hoffa. 

Wo Lwowis do nabyciu w apt. jp. Jakóva Beisera, Zygim. Rucke- 

ra, w Krakowie u Jana Jsmja, w Kimpelung u G. Kos;ńskiego i Tu- 

rrań kiego, w Drohobyczu u Fr. Kuhmerker i H. Bfomenfeld», w Jaro- 


f 


a E 


Q uujznakomitszomi 
M handlowemi w Auu 
i w r a >, 

> ZAWIĄZAĆ stosunki „ Pylak, 


M cie: Susna 


a~ W godzinach rannych du 


Sprawozdanie c k. austr. dyrekcji szpitali polowych w Brhleswig (wyciąs.) gg 


ekstraktu słodowego nader wybornie jako środek pożywny. |g j 
jod 1. styczeia 1578 do 31. gradoia 


| a ayfilityczue ćzylj 
Cho oby znacie tak owi: 
Żu powstałe jaku też zaniedbane iub żle 
wyteczone, - wszelkie inne tympodobne 
słabości, — zgubne skutki samogwał- 
tu n. p. oslabienie nerwowe, upływ na- 
sienia, impotencję, początki suchot itd 
leczy ua podstawie ścisłych badań I l 
cznych doświad. zeń podług najpew - 
„alejszej w żadnym kierunku uleszko 
MES aj roeludy, gruntownie i pod naj- 
eislejsza dyskrecją, specjalista chorób 
syfilirycznych i skórnych, praktyczny 
lekarz medycyny. chirurgii i aknszerji 
Jun fiurplietł , 
jprzy ulicy Sobieskiego nr. 12 wdoma 
jp. Bałutow skiego we Lwowie, ordynuje 


god 9. do 12. przed. i od 2. do 6. po 
g południu -Zamiejscowym, którym ua 


H przeprowadzeniu knracji w ścisłej dy- 
jokrecji (w małych miastach i wsiach 
j prawie niemożebnej) zależyć powinno, 


g udziela rady listownie 1 wyseła lekar- 
stwa w ten sposób, iż adresat najmniej- 
szemu podejrzeniu uledz niemoże, 


Jednego słabego może na czas 
śluracji pomieścić usiebie. 3 14 7 - 48 


F EDWARD& C 


Shippin Agency, 
5. BLOMFIELD STREET, 
LONDON WALL, 
LYNDON E. l. 


p Ajencja w Londynie. 


Majge mldawna roziegłu stostinki z 


lubrykawi i domami 
lii i Szkocji, pragnie” 


ban- 


biz odpowied zlałnych iM, 


i dluwych we Lwowie | na prowincji, je- 
gg sieśwy W mażności, za bliższem porozu: 


mieniem 3ię, Uostaurczać zużydane towu- 
Ary ca trzy miesiące kredytu a miunowi- 
z fabryk angielskich i szko. 
ckich. Materje na ubrania damskiu. Wy- 
roby wodotrwału, Zegarki i Biżuterja z 
Birmingham. Wyroby stalowe 4 Shoe. 
field, zgoła ważystkiu towgry jakie wiel: 
ka Britania posiada 

A Dla obywateli ziemskich, gotowi je” 
$ steśmy  dostawiać maszyny i narzędzia 
KREGET icz 
0 2 “micu ofiaroj dzielaó wszel: 
kie żądane objaśnienia, A lub u- 
łutwienia prawne i handlowe zgłaszuja- 
cym się osobiście wjbo listownio do 0a 
szego Biura pod Powyższym adresem. 


Komercjalną 


| sakola zawodowa 


we Wiedniu, 
, IX. Kolingasse 17. 
d I. lstwpada rb, Praterstrasse Nr. 16. 


Teu na mocy ustawy z dula 27. lu- 
tego 1871 uerganizowany prywa” 


Ś tny Zakład naukowy, 0% ** 


zadunie wyksztalcenie zdolnego Stanu 
kupieckiegu, i wypałnił je w skułók 
aWego LBlutniogo istnienia uznanegy, 

Programy w lokalu Zakładu i W 
biblotca usiwersytackiej Rocka, Bo- 


W thentburmstrasse 15, we Wiedniu, 


Wpisy rozpoczynają się od dnia 


W |. września, 


Początek ronu szkolnego d. 15. 
września. 2701 6-6 


Ly! 1143 


Obwieszczenie. 


, Celem wydzierżawienia kamie- 
mołowu miejskiego na lat trzy, tj. 


1880, odbędzie się w kancelarji u- 


4 rzędu gmintego miasta Teembowli 


y dniu 10 pazdziernika r. b. 


Do e. X. nadwornej fabryki preparatów słodowych A o godzinie 1Otej przed południem 


publiczna trzecia licytacja. 
Za ceuę wywoławczą postana- 


P wia się dotychczasowy czynsz ro: 


ciny w kwocie 2.000 zir. w. a. Z 
dodatkiem 1.000 sztuk płyt chodpi* 
sowych bezpłatnia na placu W 


sławiu u A, Bohusza, w Priemyslu u M. Kozlowskiayo i M. Kruga, i 
w Rzeszowie u J. Schaitera ez Co., w Tarnowie u W. Milduara. l 


Trembowli. 3310 5—-3 
Ubiegający s'ę o powyższą dzie- 


0. PRZYMYKADŁA na PRZECIĄG POWIETRZA 


U do drzwi iokien, 


U ktorymowskutek swojej szczególnej doskonałości, tadzież w uznaniu wyśmie- Ú zw] "+" | | =óę DE yd "pe w dniu wyżoznaczo” 
;j ntych swoich przymiotów A, taniości ces przy tegorocznej powszechnej wystawie $ Jana Hoffa j Jana Hoffa nym w Kancelarji urzędu gmianego 
ŚR przemysłowej we Wiedniu przyznały „Juryć pierwszą nagrodę medal į - Lowton a| | skoncentrowany ekstrakt miasta Trembowli zaopatrzeni W 
£] złoty i 3 medale srebrne. Prócz tego obdarzył mnie J. M. ceserz ro- © srodowa Tyl a | słodowy, dla tych którzy nie zaklad, wynoszący kwotę 250 złr 
(3 syjski Aleksander rosyjskim złotym medalem zasługi z wsięką N. +4 kale |! lubią wiele piwa ży wa, J E ais U "mą d |- 
i orderu ś. Stanisława, [43 kroć odszczególniena, otrzy” | 43 kroć odszczególniony, otrzy- w. a. się jawić, gdzie tymże Qal- 
R Te przymykadła na przeciąg powietrza zrobione są z bawełny, polakiero- $s os mata w r. 1816 i 1677 dziewięć | omal w r. 1876 1 1877 aziewięć sza waruiski Lcytacyjne przad licy" 
$ wane na biało, brunatno-czerwone i w kolorze dębowym; przewyższają une wszy- | Jedynie prawdziwe, jeżeli na każdem pudełku znajduje się na ety- nadwornych patentów, poiniędzy nadwornych patentów, pomiędzy racją zostaną ogłoszone 
je stlie tego rudzuju dotąd używane przyrządy, Żapomocą tychżo unika się na- A. kięcie orget 1 mojn kilkakrotnie odbita firma. W skutek wyroków sądowych skon- temi Jego Mości cesarza Austrji || temi Jego Mości cesarza Austrji kk. > P l 
B wet aji ni ae pragia, drzwi i okna można otwierać weiług upodobania atatonano powtórnie fałszowanie mojej firmy i marki ochronnej; ostrzegam przeto i Niemiec i królu Saksonii itj. (i Niemiec i króla Saksenii, ie. jZwierzehność gminna król. 
M a trzyrządy te są tak lekkik, że je każd rzytwierdsau, A i M =: í 3 f » y 
a Cezai bialego cylindra do okna 6 ct. za ka? przedtem 4 ct. za łokieć. $ > ROB R eko MODE 1 zę mz n Ww olut 50 miasta. 377 
ki Cena koloru czerwono-brunatnego i dębowego cylindra do okna 6 ct. za me- EH, EOAPKOTEBE: CEWKI WE rz € Trembowia d. 1. września L sę, 
p wer, przedtem 5 rt. za tokiać. 2 — e $ ń - 

Cena biglegocylmdradodrawi-tą i 18 ct. za meter, przedtem 6110 ct. za łok. | | 

Cens cflimdra kolory czerwono-branathego i dębowego du drzwi 8 i 14 ct. za M e 

moter, przedtem 7 i 11 ct. za łokieć, 2859] 2—11 Ý rozmaite słabości; do użycia na ból głowy — uszów i zębów, ns blizny 6 | 
Zawpatrzenie jednego okna średnich rozmiarów wypadnie najwięcej na CO ct. i rany, naowrzodzenia skirowe, zapalenie ócz, sparaliżowania i zrania- = | 
` Zamówienia ua prowincję. w wielkich i drobnych ilościach spełniają się f W uia wszelkiego rodzaju i t. p 2817 38—7 R i 1 

ja» wsjrychlej, Upraszu się o podunie liczby drewi i okien RA przesłaniu od- We Uaszkach wraz s przepisem użyciu SU et. i. w. ] 

z pos iedniej ilosci wałków. Do każdej przesyłki dołącza się drukowaną instrukcją. Prawdziwe Ho uabyciu u firm znakiem =p zaznaczonych. [:) 


We Wieduiu, Kolowratring Nr. 12 w nadwernym składzie fabryeznym. 
Oshrena przeciw | J. -Popeiarz, "Największa oszczą: | 
zaziębieiom. | e, k. nadworny dostawca przymykadeł, dność drżews, 


kantor wymiany 


c. k. wprzyw. galic. 
akcyjnego. Banku Hipotecznego 


m lej trauowy z wąiroby dorsza, sporządzony przez M. 

M krobn et Co. w Bergen (Nozwegja.) Ten tian jest jedynym, który z pomię- 

dzy wszystkich innych w handlach się znajdujących gatunków, do celów le- 

M czniczych się przydajs, 

Cena fixszki wraz z przepisem użycia I złr- 1. W. 

Prawdziwa sprzedają znakiem * naznaczone firmy: 

Skłudy Wa Lwowie [xf,] apt. J. Boisera, pr] F. W, Kpólikowski, [xf*] Z. Ruokera, apt 

t] St. Markiewicz, w Białej [x$t*) A. Kaichert, apt., [xt] Erich Keler, apt. w 
rodach (rxf*] E. Grúnuspann ap., [rf*] M. Kulak, apt., [zt] Ed. Liszka apt., 


| we Lwowie, ulica W ałowa L £, 
| podaje do wiadomości, iż począwszy od a. września 1877 
wydaje następujące 


xt] B. Witosławeki, apt. w Czerniowcach, [x*] Ig. Schnirch, [x] C. AltL apt., 
st J J. Solichowski apt., w Dobromilufxt*] N.urctewska ap., w Drohobyczu [x*j 
ózał Aleziewicz uv., [x3] L. Dobrzeniacki, apt., * Giinianach [x*] A. Hetu, ap. 
w Gurahomora [x] b. Botezat ap; w Haliczu [x] A. Gudzonar apt, w Husia- 
tynie [x] W. Czerski, w Jarosławiu [x*] Jó:. Robins ap; w Kamionce|x] L. Zawat- 
kiewicz, w Krakowie [x] dr. Flor. Sawiczewski, ap., [xf*] W. Redyk apt. [xf] 
M. Jawornicki pet: Wiśniewski apt., [xf*] Jozet Jahn, [x] A. Bazan apt., Ad.Bie- 
dlecki, apt. [*] w 

pak apt. [xf*) Kosterkiewicza spadk., w 


; X 


imanowie [x] Ant. Mülier, apt; w Nowym Sączu [xt*] W. Fi- 


Nowym Targu [rt] karol Laur; w 


Ki k odgórzu [x] S. Śchlesinger, w Przemyślu [īł"] F. Nahlik, [t*] F. Gajdeczka, [* = Ax ; ] jowem w r ad zeni s 

>. ERUS; sprzedają Ed. A A icz wy zet (xt*] J. Seata: r Eo s Sałótwinie fx*] Józ. p ia 4 pr oeentowe Zd 14 dniowem WYpÓW tedzeniem A 
ERS 4 apt., w Stanisławowie frt] Alb. Amirewicz apt. [xt*] F. Stecuer apt, w Stryju 0 a 
tł: wszy stkie efekta i monety jeb Sielecki, apt. [*] A. wok apt. [*] w PTA [x7*] i WRZ D'e (2) 3} 30 w " 3 
4 A i q sai : [xt] A, Morawetz spadkob. [*] Mich, For! apt, w Tariowse (xf W. A. Wie- ! A 
Se Pożuwacjit bani Eepe szo mi a [zt] Y. Müdner Comp., [xt] F. Leszczyński, L. Chodacki (7) w We- 6 o , 1) 90 pe ih 


dowicach [xf] Ig. Brosig. w Wojniczu [x] C. Nodzyński apt., w Zaleszczykach 
[x]. Kodebski £ Com. w Zdarazu [x*] Kd. Kruk apt., [x*j N. Sissermaun, w 
Złoczowie [x*] Joh. Gold, w Ustrzykach [xł*] J. Riedi aptekarz. Maikolajów 
[x] J. Aleksiewic apt. 


* 6”, LISTY hipoteczne, $ 


Sj ów wedlug prawa z dnia 1. lipca 1868 Dz. PP. XXXVIII. N, 93,4 
$5,  uejw. post, z dnia 17, grudnia 1871, mogą być użyte do łokowa- 
+, tu kupiałów fanduszowych, pupilarnych, kaucyj małżeńskich wojsko- * 
$. wych, ua kaucje służbowe i wadja — są w tymże kantorze do nabycia. 


A Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezwłocznie 
« kursie dzieanym, bez doliczenia prowizji. 2613 81—? 


Wszystkie w obiegu będące 6' procentowe asygnaty ka- 
sowe z 0dniowem wypowiedzeniem oproceutowują się po 6'., 
tylko do dnia 1. grudnia 1877., zaś 6 procentowe z 80dniowem wypo- 


wiedzeniem po 67, tylko do dnia l. października 1877. 


dy relccja. 


1; wprost sprowadzany z Florencji, zna- 
yrop Pagliano ka powszechnie z powodu swej, krew 
przeczyszczającej skuteczności, takon 1 zł. Skrzyneczka z 12 
fiakonami, wysyła się za nadesłaniem 10 zł., lub za zalicze- 
niem franco. 


W | Publiczność przed kupnem tych falsyfikatów, które wystawione jest na J r 
Cens opieczętswanego pudeika orygin. L zk. w.a. HW 
f Prawdziwe spreedają znakiem X Oznaczone firmy. 
zugaypódka francuska i sól. Najpewniejszy środek domowy dla 
Y cierpiącej ludzkości na wazystkie wewnętrzne i zownębrzne zapalenia; na 


Qdpowiedzialky redaktor Jan Dobrzański. 


Z drokerni 3 
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